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ktiJś mam  a sprawa  
pokosu.

Kraków, 27 lutego.
" (fr.) Przestrzegana konsek wentnie i z upo- 

ł t r  tajhofó obrad kotńisji dla spraw zagra­
bi iydk hie uprawnia dziś jeszcze do snucia 

>' fch, daleko idących przypuszczeń o stanie 
sprawy puknjn t  Rosyą. A grunt staje s.tę tern 

|  bardziej griązkim, im Więcej przenikliwego 
światła pada na oSiatni komunikat przewodni- 

y, tlącego komisyi aJa spraw zagranicznych, p. 
(Stanisława Grabskiego, któremu prasa socya- 
j listy eana przedewszyslkicn* zarzuca, że w  

wspomni6ł.ym kotuunikacie. który miał nie- 
t jako zawierać rezultaty obrad komisyi, p. 
i Grański ..po swojemu iezy w nim zawarte tłu- 
j maesył i wprowadził do nkh urywki z prze­

mówień mówców endeckich Ten sian rzeczy 
zmusza więc do zachoWania pewnej" rezerwy 
wobec sioita niewartych w komunikacie tez 
odpowiedzi na notę Bolszewicką, do czasu.

■ kiedy sprawa dostatecznie się wyjaśni i gdy 
t okaże się, czy sformułowane tezy są istotnie
■ odpowiednikiem stanowiska rządu, czy też ,,p. 
r Grabskf*—jak Jfiui * irzuca „RoŁomik" — wy­

wal z łez rządówyr.h coś niecoś, streścił je po 
swojemu i putnieszał z pugiądami swoimi...“

Jakkolwiek się jednak sprawa ptzedslawia, 
przyjęć należy, że rząd ustalił już swoje sta­
nowisko wobec, propozycji pokoju Ze strony 
llósj* sowieckiej i że przy leni stanowisku 
trwać będzie, o ile Paryż i Landy n udzielą swej 
aprobaty... Wskazywałby na to wyróżnię Wy­
jazd p. Patka do Paryża1, który nastąpił gtó-

■ wnie pod Mitptueta dęgle jeszcze pfzenróśnej 
u- tittś eurt^-i. Endecja nowiem nie przesiała 
bić bftlwoflKsalcayeh pokłonów w stronę Pa- 
rvż.a i drży na samą mv.il Usamodzielnienia 
sir polskiej nolitykt państwowej, bo sAfno- 
dsiełność pubksej polityki i uniezależnienie

:jej S pod dyktatu Paryża oznaczałoby likwi- 
dacyę jej ,.poięgi“ w kraju, potęgi sztucznie 
podtrzymywanej i odświeżanej wplywńtnl pu- 
ryskimi. A k wchodził tu zapewne w grę inny 
jeszcze moment. Iindeeya nasza stanowi je­
dyne w kraju stronni.:lwo propagujące dals/n 
wojnę z bolszewikami, wojnę za wszelką re­
nę. Nie dba ona o to, że kraj ugina się pod 
ciężarami wojny i że pokój dopiero stać się 
może źródłem prawdziwego odrodzenia i od­
budowy. jej bowiem koncept i partyjnej woj­
na najlepiej odpowiada, a w tym kierunku 
liczy zapewne na sukces Paryża.

Lecz czy Paryż nie zawiedzie w tym wypad­
ku pokładanych \v nim nadziei? Oto pytanie, 
które Wobec niejednolitego stanowiska koaii- 
cył W sprawie „zagadki" rosyjskiej, Wiele 
.Wzbudzić tnUsi Wątpliwości. Dziś Zdaje się 
taóżila żflWzykowaĆ twierdzenie, że państwa 
k o a lic ji' rozumieją, iż narody sąsiadujące z 
h o sy l działać będą w stosunku do Rosy., kie­
rując ślą jedjnić swojemł Wlastieml potrzeba- 
hri i interesami, a nic sfći 4 obcych wpływów 
i  zamiarów, i ż« narody to nie pozwolą użyć 
nię fea bezsyelne figUryńkt na iaachoWniry za­
miarach dyplomacji zachodniej W ijak ostu- 
tni» doniósł „P til Parisi&o", źc i.RaćLi Naj- 
W'jśsa pOaoatawiła państwom sąsiadującym  
|  ropubłikii tuwiackti swobodną dećyzyę w na* 
wiązanju » rządsm rosyjskim stosunków, któ­
re im się wydadzą pożyteczne..," Całkiem wy-

E r tM  p m  m u  psiii
Wiedeń. PĄ't'. „Teł. Gomp. ‘ donosi 2 Mo- 

skwy, że rs.ąd sowietów wystosował noty 2 pro- 
posycyair.l pokojowymi do Stanów Zjednoczo­
nych, Japonii i Itutnunii. Nota do Stanów 
Zjednoczonych Wskazuje na ważne zkdanie 
odbudowy Ikosyi i na korzyści, wynikające 
dla obu krajów 20 stanu pokojowego Nota 
prosi rząd Stanów Zjednoczonych o odpo­
wiedź, czy rokowania będą mogły hyc rozpo­
częte. Nota do Japonii powołu je sN na prawo 
samostanowienia, propagowane przez rząd 
sowietów i podnosi, żc rokowania pokojowe 
są pożądane ze wzglądu na obustronne korzy­
ści, Wynikające ze w inu pokojowego. Podo­
bnie opiewa nota do Rumunii.

Wiedeń, (Teł. v.ł.) Biuro kor. donosi z Mo­
skwy: Cziczetin wysloosował do r,.:ulu ru­

muńskiego i do ministra rumuńskiego wojny 
w Londynu następującą depeszę, iskrową: 
Wojskowe przedsięwzięcia zjednoczonych re­
publik rosyjskiej i ukraińskiej, uwieńczone 
sukcesem, czynią kotiiecznenl tak dla Rosyi 
jakoteż i dla Rumunii wejście w rokowania, 
aby odnowić przyjazne stosunki lłuędzy oboma 
narodami, które bedą diwa obu stron korzystne 
i dodatnie. Rosyjski rząd sowiecki jest zdania, 
żc wszysłific przeciwieństwa między oboma 
państwami będą mogły być załatwione na 
drodze pokojowej i wszysikie kwestye teryto- 
lyalne załatwione w sposób przyjazny. Dlate­
go zgłasza komisaryat ludowy spraw zagrani­
cznych do rządu rumuńskiego iormałną pro- 
pozycyę wejścia w rokowania pokojowe i pro­
si o podanie czasu i miejsca, gdzie przedstawi­
ciele obu państw mogliby się spotkać,

Wiedeń. PAT Biuro kor. donosi z Londy­
nu: Rada Najwyższa powzięła na wczorajszem 
posiedzeniu następującą uchwalę yv sprawie 
Itosyi: Państwa koalicyjne nie chcą brać na 
siebie odpowiedzialności i żądać od państw 
kresowych, by dalej prowadziły wojnę prze­
ciwko Rosyi sowieckiej. Również nic mogą 
one doradzać państwom kresowym polityki 
agresywnej wobec Rosyi, z drugiej strony je ­
dnak pragną przy jść z pomocą pod każdym 
względem państwom kresowym, gdyby repu­
blika sowiecka zaatakowała tu pcuisLwa w ew ­
nątrz ich pierwotnych granic. Państwa koa­
licyjne nie mogą wejść w stosunek dyploma­
tyczny z Rosyą sowiecką, dopóki Uwają okru­
cieństwa bolszewickie i rząd moskiewski nic 
przystosuje się w słojem  nnrodowem postę­
powaniu i urządzeniach dyplomatycznych do 
urządzeń pańslv; cywilizowanych. Handel

między Rosyą a resztą Europy będzie wedle 
sit popierany, atoli bez doprowadzenia do zła­
godzenia stanowiska politycznego. Rada Naj­
wyższa oświadczyła się wreszcie ża utworze­
niem komisji śledczej, klóla ma być wysłaną 
do Rosyi celem peczyuiciila studyów pod nad­
zorem Ligi narodów,

„ Z a s ł u g a

Wiedeń. PAT. „Teł. Komp." douosi z Pa- 
iyza: Miłlcrand w rozmowie z dziennikarzami 
zauważył, że stanowisko zajęte przez Radę 
najwyższą wobec Rosyi, jest może fikcyą, 
przydfih dodał: Jcslto zasługą dyplomaeyi, 
żc ruożc jeszcze złożyć fikcyą, która UiKożliwł 
omówienie ważnych interesów bez wyrzekania 
śle czegokolwiek. Nie zrzekamy się ani jednej 
7 naszych-dawniej powziętych uchwał.

Londyn, ('teł wł.) Na piąłem posiedzeniu 
Komitetu Wykonawczego 01 g. syoi 1. byli, tak­
że obecni: delegat syonistów Bukowiny Dr. 
Diamanf. i organizacji syonislyezncj w Skan­
dynawii p. Perlls.

W dyskusyi nad referatami politycznymi 
przemawiali w dalszym ciągu delegaci „Ha- 
poeł Hacair'' z Rosyi i Palestyny: pp, Kapiau 
1 Sprincak.

Dr. Jakobsolm złożył następnie sprawozda­
nie z działalności obecnego kieroWni dwa za 
czas od f. 1911. W  dyskusyi zabierali glos de­
legaci: Cohen ('Ameryka), Kaim (llolandya). 
Na wniostk dcl.ł Goljfl!berga v," tn i' o Konńsyę 
dla wysłuchania sprawozdań Instytncj j unan- 
sówych. PrztąnflWłRli jeszcze; Abcobaitis inł. 
sfpim iów płd. Afryki, Jean Fischer, Dt M;ir- 
morek, Dr. Hałjtefn, Dr. Oźy.is/, Dr. Izrael 
Kalcłr i Herman Suur.k. Wszystkim mowcom

odj io strudzi o 1 w tiluższym wywodzie prof. 
Vvrcizman (Mowę jego jakoteż innych delega­
tów podamy obszcrlde w jutrzejszym numerze. 
Red.) Mowa Y\ uizintina wywarła potężne wra­
zi nic. Entozyazm zebranych osięgnął punkt 
kuimiinicyjuy, gdy Dr. Pdstbsr i prof. Mar- 
mortk, kiórzy w swoich mowach krytykowali 
politykę Komitetu —■ p r y  styp iii do prof, Weiz 
mana i serdteznifc ścisnęii mu

S*ósle z rzędu posiedzenie pońwięeońe by-” 
Jo sprawie leeimiki uniwersytetu W Jerosolh 
5Kie. Referowali prof, Weizman. W  dyskusji 
przenniwiali: pfof. Einsicin, Sneber, Dr. Nor* 
dań. Dr. hrhaiłfeld, U. tioltiherg{ prof. \V&r- 
hiirg. l odliszewsfciy Rólun, alpekin* Df. Rup- 
pin i Herman SU uek.

(Sprawozdanie z 4-iego posiedzenia podaje­
my na o-ćiej stronie. Red.)

mk*m
raźnie sformólo^al tu łtnltewiskó iionar l aw,' 
oswiadomjne w angiolskioj Izbie Gmin, Joi 
rząd angielski zawiadumił pituslwd bałty, klet 
■FinJandyę i Pol >kf, ża kwt.otya pokoju i woj-, 
ny z Rosyą sowietów winna hyc :ndecydovva-

rrą pr/cz te państwa zgodnie * ich władną 9|*i» 
mą I nd ich wylnezną Odpow łedzialność.

ZroZumiano więc to ju i lid zachodzie, 
nic rozumie tego jeszcze nasza rodzima mi6v 
w kraju.



S&r 3 O ^ y  D 7. I EN N i R Nr 58.

. . amllłliS i i ]  spinuidiiLji praj
«L' ceiu rewliyi traktatów cokołowych.

Rzym. ( le i .  wł.) „Messaggero" na Haczcl- 
nem miejscu zamieszcza sensacyjną depeszę 
iskrową z Nowego Jorku, wedie której Wilson 
postawił w senacie zapowiedziany już wniosek 
o zwołanie nowej konferencyi pokojowej dla 
icwizyi traktatu pokojowego. Widoki przyję­
cia tego wniosku przez senal rosną..

WZNOWIENIE ,OBRAD NAD TRAKTATEM.
Wiedeń. Biuro kor. donosi wedle ,,Nieuve 

Couranl" z Waszyngtonu, że senat postanowił 
wznowić we czwartek obrady nad traktatem 
pokojowym i odłożyć wszystkie inne kweslyc, 
aż dopóki traktat pokojowy nie będzie definity 
wnie załatwiony.

kicieinik Państwa o pokoju 
z Rosyą.

Naczelnik Państwa przyjął u siebie na po- 
■ słuchaniu korespondenta „Matia‘a“ i oświad­

czył mu:
„Nadszedł moment zawarcia pokoju z Ro­

sy?. A nadszedł on nietylko dla nas, ale i dla 
wszystkich krajów koalicyi. Trzeba przystą­
pić odważnie do lego dzieła. Polska chce po­
móc sprzymierzeńcom w lej kweslyi. Nie czy­
nimy tego przez ambieye, przez chęć odegra­
nia tu wybitnej roli, ale po prostu dlatego, że 
Polsce, najbardziej tu interesowanej, należy 
Wziąć inieyatywą w swe dłonie. Wypracowuje 
się obecnie plan, kióry będzie się starał wy­
tworzyć na wschód-ie Europy stan legalny. 
Plan len będzie oddany pod rozpatrzenie mo­
carstw koalicyi, a niewątpliwie nasz projekt, 
będzie stanowił podstawę do uregulowania o- 
Statecznego problemu.

 o-

U k t a d y  pokojpws m i e d z y  

a sowietami.
Londyn. (Tel. wi.) Z Kopcnb.agi telegraf u- 

§ą do Morniug Post., żc imieniem Angin pro­
wadzi 0 ‘Grady układy pokojowe z b:;].,z ćwi­
kami. Ogólne jest przekonanie, że ul dudy te 
doprowadzą do pozytywnego rezultatu. Kil­
ka ważnych punktów7 zostało już załatwio­
nych. Obeicnie najważniejszą przeszkodą jest 
to, że Anglicy domagają się rozbrojenia czer­
wonej aralii, zaś Lenin lak z prtyczyn polity­
ki wewnętrznej, jak i zewnętrznej myśl roz­
brojenia odrzuca.

Londyn. (Tel. w i.) Przed onegdajszem po­
siedzeniem konferencyi londyńskiej odbył ang. 
min. spraw zagr. lord Curzon naradę z dele­
gatem 0 ‘Gradyni, który prowadził rokowania 
■ł zastępcami rządu sowietów w Kopenhadze.

Lenin ^prasia LSoyd 
Cseergea do Mo&frwy.

Rzym. (Tel. wł.) Dziennik socyalisiyczny 
&vanti donosi, że Lloyd George został radio- i {ik‘a pas, ę gm achu  bombą, który 
telegramem zaproszony przez Lenina, fcy przy- ■ 
był do Rosyi celem wdrożenia bezpośredmeh 
układów.

Izal Miii psi $
W pilili'

Moskwa (radio — Tel. B. F.) Komisarz lu- 
Sowy dta spraw zagrankrzny-ch Gzie zer i n zwró 
cii się i  petycyę do brytyjskiego ministra lor­
da Curcona o przesianie do t. zw. rządu pół­
nocno -rosyjskiego jego noty, domagającej się 
niezwłocznego zwrotu wszy slkich nie poci lega­
jących jeszcze sowietom obszarów północnej 
Rosyi, dalej środków transport o wy cli, matery 
ału wojennego itd. Członkom armii t. zw. rzą­
du pom.-rcw. gwarantuje się bezpieczeństwo 
życia i prawo swobodnego opuszczenia Ra?yi 
W lazat. bezzwłocznego poddania się.

 o------
ROBOTNICY WIEDEŃSCY ZA POKOJEM.

Kraków. Radio PAT. z Wiednia: „Arbei- 
jłer Zełtung" donosi, że okręgowa rada robotni- 
asa we Wiedniu powzięła rezolucyę z żądaniem 
przywrócenia dyplomatycznych stosunków z 
wseyaddemi #. ęjiecynlnie z Rosyą
s o wiock%*

p .

Sprawa w schodnia.
WYDZIAŁ WYKONA W7'CZY DLA SPRAW 

POKOJU Z TURYĄ.
Londyn. (Tei. wł.). Rada najwyższa prze­

każe do rozstrzygnięcia zapadłe w7 kwesty i po­
koju z Turcyą sprawy Wydziałowi wykonaw­
czemu, złożonemu z Lloyd Georgda, Bertolet- 
ta, Cambona, Chindy i Niltiego. Koruisj7a dla 
granic Armenii, utworzona przez konferencyę 
pokojową, zeszła się wczoraj po raz pierwszy 
w Urzędzie spraw zagranicznymi: Na czele ko- 
misyi stoi Nubaii Pasza. Pod ki eślil 011, że Ar­
menia musi mieć bezwarunkowo przystęp do 
Morza Czarnego.

ŻĄDANIA TURECKIE
Londyn. (Tel. wł.). Prasa brytyjska zajmu­

je się obecnie głównie sprawą Konstantynopola 
Ze wszystkich stron krytykują ogłoszenie wia 
domości, żc Turcy7a zatrzyma stolicę. Częścio­
wo dlatego, żc uważa się tę publikacyę za 
przedwczesną, a powlóre dlatego, że czynniki 
decydujące z tą ucLwaią się nic zgadzają. Tak­
że w Konstantynopolu tozsiewa się senzacyjne 
depesze o tej uc.bwaic.

Depesza pochodząca rzekomo od gen. Fran- 
chct lTEsperey nie mówi nawet o gwarancy- 
ach ani kontroli cnionly nad cieśninami.

Wiadomości te wielce zaniepokoiły ludność. 
Prasa z „Ikdamem" na czele stawia nowe żą­
dania. Żąda się Tracyd, usunięcia nowych 
wojsk z°. stolicy i protestuje przeciw kontroli 
nad cieśninami. Jak się zdaje powstało zam ie­
szanie z powodu stanowiska Ameryki. Wilson 
miał w październiku prosić konferencyę, aby 
uregulowanie sprawy tureckiej odroczyła do 
wiesny 1920, aby7 cn mógł w niej brać udział. 
Zdaje się, że Vvilson c.hcc skorzystać z prawa 
rozstrzygania o losie Turcyi, wobec czego pra­
ce zdziałane w ostatnim czasie w tej kweslyi 
stałyby sic bezprzedmiotowe.

ZAMACH NA TSCHEF1KA PASZĘ.
Berlina (Tel. wł.). Z Kairo donoszą: Oneg- 

daj dokonano na jadącego w powozie Tsche-
ię jednak

me udał. AtCoZlowano 2 studentów7.
LOS TRACYI.

Praga. (Tel. wŁ). Z Sofii donoszą: Wiado­
mości o roszczeniach Venizdusa odnośnie do 
wcielania Traeyi w skład państwa greckiego

wywołały w  tutejszych 
wielkie zdenerwowanie.

kołatu politycznych 
Prezydent ministrów; 

Stambuliński oświadczył przedstawicielom p .a  
sy, że nigdy nic podpisałby Italia tu pokojowe­
go, gdyby TracyaJ którą koalicja oderwała od 
Bułgaryi,' imała przyjiaść Grecy i.

APETYTY L E \L \A .
Wiedeń, PAT. Biuro kor. donosi wedle 

„New York Herald1' z Paryża, że pojawiła się 
tam broszura rosyjska bolszewicka, której au­
torem prawdopodobnie jest Lenin, a która roz­
waża kwestyę, dlaczego państwa koalicyjne 
obradują nad przyszłością Konstantynopola, 
skoro w roku i9 ló  Konstantynopol został przy­
znany Rosyi. jako zapłata za rosyjskie wy sył­
ki wojskowe. Rosya pragnie 1 teraz jeszcze 
Konslanynopola i jest ewentualnie zdecydowa­
na walczyć o to.

Ważne posiedzenie Sejmu.
M. Warszawa. (Telef.) W dzisiejszym „Ro­

botniku znajduje się następująca notatka: Ba­
czność! Obecność wszystkich posłów socyalw  
stycznych w Warszawie jest niezbędnia. To­
warzysze Posłowie, którzy wyjechali z War­
szawy winni na posiedzenie piątkowe Sejmu 
koniecznie przybyć.

——o——>
ODPOWIEDŹ NIEMIEC NA ŻĄDANIE POL­

SKI WYDANIA WINNYCH.
Paryż. (Tel. w ł.) „Temps ‘ przynosi oficyal- 

ną notę opublikowaną przez agency-ę Wolffa* 
stwiedzającą, że Polska i Niemcy zrezygnowa­
ły na podstawie ukfadu z 1. października 1919 
w zupełności z praw, przynależnych im art.; 
228—230 traktatu wersalskiego. Artykuł 6 tra­
ktatu z 1. X. 1919 powiada: „Obie strony7 zga­
dzają się na zupełną nieodpowiedzialność 
karną za wszystkie czyny ualury politycznej, 
wojskowej albo narodowej, spełnione przed, 
wejściem W życie obecnego traktatu". Ponie­
waż większość wiuowajców reklamowanych’ 
obecnie przez Polskę odpowiada za takie wła­
śnie czyny, znajduje się rząd niemiecki wobec 
taktu złamania traktatu. Rząd niemiecki od­
powie Polsce odmownie, opierając się na for­
malnych względach prawa.

pa im BU
p Uhl
/sM koresponAmsterdam. (Tel. w ł.). ParyślH korespon­

dent „Temps“ donosi, że zastępcy koalicyi w7 
Paryżu uchwalili, że Anglia, Francya i Belgia 
mają na razie żądać wydania wyroku przez 
Niemcy przeciwo 5 niewątpliwym zbrodnia­
rzom wojennym. Cały mStcryitl dowodowy 
zostanie przedłożony sądom niemieck'111, 
pized którymi zjawi się także wielka ilość 
świadków z państw koaiiczjnycb. Gdyby Niem 
cy zawiodły w tej próbie ich szczerej i dobrej 
woli, przedsięwzięliby sprzymierzeni środki 
przymusowe.

Herbert Samuel w Palestynie.
Londyn. (Tel. w ł ) „Times" donoszą, że 

Herbert Samuel przybył do Jerozolimy.
Londyn. (Tel. w i,) „Daily Teiegraph" po­

daje opis przywitania Herberta Samuela w Je­
rozolimie i glosy lokalnej prasy o jego misyi. 
Cała prasa podnosi ważność akcyi Samuela w 
sprawie stworzenia racyonalnej polityki finan 
sowej i oświadcza, że stanie on na czele aomi- 
nistracyi cywilnej kraju.

KM hiioittyi
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Londyn. (Tel. w ł.) W odpowiedzi na zapy­
tanie posłów do parlamentu Mr. Ormsby-Gore 
i Commandera w sprawie administracji w Pa­
lestynie odpowiedział minister Bonar Law: 
Palestyna znajduje sę w okupacyi wojskowej.

ażZarządu cywilnego nie można wprowadzić 
do zawarcia pokoju z Turcyą.

Członek parlamentu Winlerlon zapytuje: 
Czy wiadomem jest ministrowi, że w Palesty­
nie zostały wprow7adzone przez władze wojsko­
we rozmaite reformy, mające charakter stały 
i że niektórzy7 urzędnicy wogóle nie nadają się 
na stanowiska, jakie w Palestynie piastują?, 
Czy rząd gotów jest ogłosić, że reformy te ma­
ją charakter prowizoryczny i że definity wne 
zmiany w  ustroju mogą być przeprowa izone 
tylko przez przyszły zarząd cywiJny?

Bonar Law odpowiedział: Fakty, powołane 
przez interpelanta, nie są mi znane. Obecnie 
niema żadnej innej administfacyi, jak tylko 
wojskowa, a reformy poczynione przez władzę 
wojskową mają charakter prowizoryczny, i  
wprowadzono je tylao dła dobra kraju*



Warszawski „Rząd i Wojsko*1 z 22 bm., o- 
ftiawiając sprAwę pi-of. Askcnazego pisze m. i.:

,,Kuka ani temu senat wszechnicy warszaw 
•kiej nie przyjął na profesora Szymona Askena- 
ifcego, człowieka, kióry wiedzą historyczną w y­
lali się na czoło historyków polskich, a w p ia­
ty  pedagogicznej może się poszczycić dorob­
kiem bardzo znacznym, całym szeregiem ucz­
niów, którzy dziś są pierwszorzędnymi histo­
rykami. Powod (domyślać się go trzeba, bo 
głosowanie jest niemolywowanc, „wedle su­
mienia*): żydowskie pochodzenie Askcnazego, 
lub też działalność jego polityczna. (Nam się 
zdaje, że w grę wchodził raczej moment pierw­
szy. — przyp. Red.),

Jeśli łnslytucye i organizacye naukowe pol­
skie nie przestaną takiemi kierować się moty­
wami, jeśli motywami do przyjmowania ko­
goś do nich będzie co innego prócz kwalifikacyj 
naukowych, to z czasem stać się one muszą 
rozsadnikami ducha kaslowości i obskuran­
tyzmu — i minst do światła prowadzić będą 
naukę polską do skostnienia i zaściankowo­
ści.

Ludzie rozumiejący' ducha istotnej kultury 
muszą już dziś, zawczasu, rozpocząć energicz­
na akcyą zapobiegawczą*.

  o ,
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sycmfotyczRof.
Londyn. Czwarte posiedzenie zagaił prze­

wodniczący odczytaniem clęklaracyi rządu 
francuskiego, przesianej na ręce N. Sokołowa. 
Następuje dalsza dyskusya nad ieleratcm po­
litycznym.

Glos zabiera dr. Katzenclson, który oświad­
cza, że po wysłuchaniu referatu prof. Wciz- 
manna można spokojnie spoglądać w przy­
szłość.

Dr. Daiches wyraża w imieniu wszystkich 
organizacyi syonistycznych w Anglii zadowo­
lenie z dotychczasowej działalności kierownic­
twa organizacji. Tylko dzięki zasługom Wciz- 

' manna i Spkołowa organizacja syonistyczna 
w  Anglii siata się ważną i potężną instytucją.

■ Po wywodach M. Sirkurcla, delegata z Egi­
ptu, zabiera głos przewodnir/ący organizacyj 
syonistycznych w Niemczech dr. KLec, który 
wyraża Żgftj?ę wszystkich syonistów vr Niem­
czech na kierunek działalności kierownictwa.

Dr. łlcn ryk  Apte.

(Dokończenie.
ja k o  dzieło muzyczne jest tu uw ertura zupeł­

nie ęhybionem zjaw iskiem  efemerycznem, o któ- 
rem ju tro  się zapom ni; estrad  św iatow ych nie 
Zdobędzie. Patrzyłem  podczas jej w ykonania na 
S traussa , lego duchowego inieyutora i prow odyra 
modernizmu muzycznego, ciekawy, jakie też w ra ­
żenie tego rodzaju muzyka cudza na nim w y w rze; 
śiedział jednak zupełnie spokojnie, nie dając nic 
po sobie poznać. Podobnie jak sw'ego czasu W a­
g n er, nie ponosi i on odpowiedzialności za dziwo­
lągi pow stałe w skutek m ałpiego naśladow ania 
1 niezrozum ienia, a najczęściej b raku  talentu ma­
ły  reg o n ó w . Co u niego jest naturalnym  wypły- 
wc jego talentu, jego w łasną mową, to u innych 
Sbłjc się sztucznym, przyasym ilowanym , a niem i­
łym  żargonem. N astępny ato li utw ór zrehabilito­
w a ł kom pozytora i p rzedstaw ił go jako m istrza 
W najlepszem znaczeniu; d ruga ta  rzecz składa 
sig z czterech m iniaturow ych obrazków  („Mlidcheu 
lni &chlufgamachł“, .J io i np ije“ i t- d.), pisanych 
na ork iestrę  kam eralną, złożoną z pojedynczych 
instrum entów  pełnej ork iestry , w której nie b ra ­
kuje naw et fortepianu, harmonium i sylofonu. Peł­
na przepysznych pom ysłów naw skróś nowych i o- 
ryginnlnych o wydelikaconej, zupełnie egzotycznej 
tnglodyce, upartej w  niwfwyltfy.ch, obcych harm o­
niach, wpranytła mnie ta muzyka w zdumienie i za­
chwyciła mnie bogactwem praw dziw ej i zdrowej 
inweijejri, świeżą i eteryczną pow iew nością i 
szam pańskim  humorem, jaklegoby się sam Haydn 
nie powstydził. Przemawiał z tych drobnostek nie 
tensam  kom pozytor, co Z poprzedniej uw ertury.

  N 0  W  Y. JD -Z I E N N i K

Mówca opisuje wzrest, organizacji syonistycz- 
liej w Niemczech' i wpływ, który sjoniści wy­
wierają na Żydów w Nieiuczeęh. Mówca pro­
ponuje, by podobną propagaiułę przeprowa­
dzono w wszystkich krajach. W hońcu przed­
łożył dr. Kłee następującą rezolucję:

Po wysłuchaniu oświadczeń Sokołowa' i 
Weizniańna, wyraża Komitet wykonawczy 
ściślejszemu Komitetowi wykonawczemu; spe- 
cyalnic zaś pp. Weizmannowi i Sokołowowi 
swoje nieograniczone zaufanie. Komitet wyko- 
nawczy biorąc poil uwagę, ofiarność i owocność 
pracy Wciznianną i Sokołowa nad urzeczy­
wistnieniem ideału syonizmu. upoważnia ści­
ślejszy komitet wykonawczy do dalszego upra­
wiania dotychczasowej polityki.

Dr. Morkiu poddaje krytyce zarzuty czynio­
ne Sokołowowi i Weizmannowi i stwierdza, 
że przeciwnicy nie wskazali dróg do przepro 
wadzenia swoich planów.

Dr. Neiditsch wyraża imieniem syonistów 
w Rosyi zaufanie kierownictwu.

Dr Bernsłcin-Kohan wyraża również imie­
niem Gig. syonistycznych w Ressarabii zau­
fanie do polityki kierownictwa.

Dr. Szmarjahu Lewin podnosząc zasługi 
amerykańskich syonistów około sprawy pa­
lestyńskiej prosi o przyznanie amerykańskim 
syonislom jeszcze po dwu zastępców w ści­
ślejszym Komitecie Wykonawczym i sy (misty­
cznej Komisyi dla Palestyny.

—o-----

Ejfin iiiitti' w. m  agiłiiie i
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W Nowym Jorku i innych miejscowościach 
amerykańskich prowadzi się obecnie silną 
agilacyę za 10 milionowym palestyńskim fun­
duszem odbudowy. Na jednem zc zgromadzeń 
agitacyjnych wystąpi! jako główny mówca 
b. minister (l!a spraw wewnętrznych i były kan 
dydat demokratyczny na prezydenta Stanów 
Z jednoczonych p. Wiliam Bryau,

W mowie swojej zaznaczył, iż z przyjemno­
ścią przyjmuje zeproszenie de współpracy naci 
zbieraniem funduszów dla Palestyny, gdyż 
niema większego ideału, jak odrodzenie naro­
du i kraju. Urzeczywistnienie ideału syonisly- 
czuegó jest koniecznością nic tylko dla Ży­
dów, ale i dla innych narodów, łhyaii wyra­
ził przekonanie, że także ludność nieżydowska
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Toteż po skończeniu nie było już żadnej rozbie­
żności zdań; sala trzęsła się od oklasków.

Następny dzień był bardzo pracowity; roiło s ię  
od koncertów, jak zawsze w niedziele. Zdecydo­
wałem się na koncert filharmonii w południc, Kie­
ska w hurgteatrzc o I lej i wieczór kameralny 
Rosego o (i-tej. Zanim zabrałem się do „roboty’1, 
udałem się jeszcze na ciche i serdeczne nabożeń­
stwo do cudownej madonny rafaelowskicj, kró­
lującej w muzeum. Następnie przebiegłem inne 
sale, gdzie mi się przedstawił nowy widok: z Ii 
eznych ram znikły płótna, a w środku pustego 
miejsca widnieje na ścianie napis: — przez wio­
ską komtsyę bezprawnie zebrany — pod tem mata 
fotografia zabranego obrazu. "(Apetyty włoskie 
nie ograniczyły sie do dzieł włoskich, znikły 
i obce).

W wielkiej sali konzerthausu zgromadził kon­
cert orkiestry filharmonicznej pod Wcingartnerem 
tłumy łudzi. Program zawierał Berlioza uwer­
turę „Beyenuto Cellini1*, pierwszą symfonię Bee- 
thovena, 3 pieśni dyrygenta z orkiestrą oraz wstęp 
i zakończenie z Tristana i Izoldy Wagnera. Fil­
harmonia wiedeńska, ten najlepszy i najpiękniej­
szy instrument na świecie, brzmiał w rękach ar­
tysty tej miary eo Weingartner wymarzenie pję­
knie. Barwa dźwięku każdej grupy instrumental­
nej i łącznie — jedyna w swym rodzaju; niezró­
wnany chór instrumentów smyczkowych, dla któ­
rego nie istnieją już żadne problemy i trudności 
techniczne, dokazywał cudów brawury w Bcrlio- 
zle i Wagnerze; piano pełnej orkiestry tak cicho 
brzmi, że trzeba dobrze nastawić uszu, by słyszeć 
eałość. Pieśni Weingartnera, bardziej odpowia­
dające temu, co zwykle z mianem tem łączymy, 
znakomicie interpretowała żona kompozytora. 
Para ta świeci —• jpa estradzie — godnym naśla­
dowania przykładem dla wszystkich małżeństw.
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zaśili fuiiHusz odbudowy i oświadczył, że ofia­
ruje 1 ujiłion ‘dolarów.'

Ponadto przyrzekło jośzcze trzech innych 
ministrów swoją współpracę w agi tacy i ula 
funduszu odbudowy.
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i f j f i n i i p i .
Socyaiiści węgierscy, którym udało się um­

knąć z piekła węgierskiego do Wiednia, wy­
stosowali do biura międzynarodowego w Bru­
kseli wezwanie o pomoc.

Wezwanie to zawiera cały szereg faktów o 
nicsłychancm w dziejach rozbestwieniu osza­
lałej reakcji, która śmie się jeszcze zwać 
„chrześcijańską**.

Oto kilka cyfr:
Obok 26 osób straconych „legalnie”, straco­

no jeszcze około 4.000 osób. W więzieniu bu- 
dapeszteńskiem przebywa 2.100 towarzyszy, 
na prowincji 15.000. Prawie wszyscy mężo­
wie zaufania metalowców są uwięzieni. Inter­
nowanych jest 26.400 osób. Życie obozowe jest 
pod każdym względem straszne: głód, zarazy, 
dziesiątkują nieszczęśliwych, krewnym lub 
znajomym dostęp lub udzielanie pomocy wzbro 
nionc.

A teraz kilka faktów:
1) Oficerowie zaaresztowali w Budapeszcie 

Iow. Szabó i Morócza. Zawleczono ich do ka­
zili, gdzie, pobiło żclazneini pałkami i oskalpo­
wano. Po trzech dniach pobytu w szpitalu 
zmarli.

2) -Kapitan Lreissberger z oddziałem swym  
zamordowali w Siófok jednej nocw 42 osoby. 
Kilka trupów pokr sio, upieczono, a aresz­
towanych zmuszano za pomocą rewolwerów 
do spożywania ludzkiego mięsa. Fakt len po­
twierdziło 16 świadków i protokuł przesłano do 
misyi koalicyjnej.

.*}) W Szekszard powieszono bez sądu tow. 
Gezę Dc ak z synem i zięciem. Córkę jego z 2 
drobnemi dziećmi zmuszono przypatrywać się 
straceniu ojca, brata i męża.

4) Stwierdzono 17 wypadków zmuszania a- 
resziowanych do zjadania kału własnego.

5) Józefa Dundika, męża zaufania metalow­
ców przewieziono do Sałgólarjanu, gdzie go co 
dziennie bito kolbą. Kapitan Reich policzko­
wał mo i zmuszał do tańca po każdym policz­
ku, W także do... onanizowania się w obecności 
oficcrósY. żona Dundika udała sie do Salgó-

gWBWWB»aWB!WB̂ gW«B8BSggBBHBBBBaeaegHBBMMBgg8BaB
Komiczne nieco w rażenie robiła miłosna śmierć 
Izoldy, śpiew ana przez tlamę w szerokim płaszczu 
futrzanym  i wielkim, czarnym kapeluszu (toalety 
estradow e dostosowały się do nieopalanych sa l); 
poza tem w rażenie z koncertu było jednolite, 
w zn iDslc.

]*o południu byłem w burgleatrze na „Fiesku” 
z Ucnnschem, W ohlgemulhową i Medelską (która 
występuje leż w  kabarecie na P ra te rs trasse ); po 
dwóch aktach — na więcej nie było czasu — po­
spieszyłem do M usikvereinu na koncert kam eralny 
m istrza Rosego z jego orszakiem . G rali kw intet 
c-dur. Beethovena i sekstet b-dur Brahm sa. Oba: 
arcydzieła,' perły  muzyki kam eralnej, po mi­
strzowsku wykonane, były nietylko rozkoszą a r ­
tystyczna,, ale i — podobnie jak koncert filhar- 
moniczny — w ysoką szkołą najczystszego stylu. 
Żadnych temp rubaho, ani naw et dowolności w 
zmianie tempa i dynamiki, uważanych często a a 
gruntu fałszywie za dowód oryginalnego pojmo­
wania utworu i iuterpretacyi. Ile poezyi było W 
oddaniu tych utw orów  — bez sztucznych i w łasno- 
wolnyeh zmian i jak  prostymi środkam i to o sią ­
gnięto! K w artet Rosego, Już od daw na staw ny, 
objął dziedzictwo kw artetu  Joachim a i kultyw uje 
je jako św ięte posłannictwo, które wykonuje prze- 
dewszystkicin na popularnych koncertach, dając 
chwile rzeczywiście najczystszych i niezapom nia­
nych przeżyć artystycznych.

Dopełnił mych wrażeń koncert franouski (Al- 
iand) z bardzo mieszany jh programem, obejmu­
jącym ork iestrę symfoniczną pod Sclialkiem, śpiew, 
Lotly Lehman (córki słynnej śpiewaczki Lilii; 
Lehman), deklam ację, skrzypce 1 fortepian ulu­
bieńca W iednia Alfreda Griinfełda (za Ślęzaka* 
który — jak zwykle — w ostatniej chwili odjnó- 
svii). <•*<

Wiedeń, w  lutym 1030 r.
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jarjanu i tu  klęczkach błagała Reicha o wy­
puszczenie męża ojca 3-ga dzieci. Reich za- 
.wołał Dundika, kazał mu związać ręce i nogi 
l>oczein w obecności jego dokonał gwałtu nad 
jego żoną. Fakt ten podano do wiadomości 
pułk. Cherdona w ir.isyi francuskiej w Buda­
peszcie.

N O W Y  D Z I E N N I K

Przemyśl dem ow y.
Położenie ekonomiczne ludności żydowskiej w 

Galicyi, Kongresówce i Rosyi było na długi czas 
przed w ojną nad w yraz smutne. — Pogorszyło się 
ouo znacznie w  czasie w ojny europejskiej. W ielka 
zaw ierucha zniszczyła ludność całej Europy, naj­
bardziej i najboleśniej dotknęła jednak ludność 
żydow ską. W alki prow adzone były przew ażnie na 
terenach, na których w iększość ludności żydow ­
skiej m ieszka w  skupionych m asach i dlatego zio- 
zumiałem jest, że skutki wojny, wobec słabego e- 
konomiczncgo ufundowania bytu ludności żydow ­
skiej, największym  ciężarem  spadły na ludność 
żydowską.

Kiedy w ojna chyliła się ku upadkowi, spodzie­
w ała  się ludność, że z nastaniem  norm alnych i 
praw nych stosunków  będzie mogła powoli rozpo­
cząć odbudowę zniszczonych egzyslencyi, jednako 
woż nadzieje te nie ziściły się. — Chaos jaki po­
w sta ł po rozpadnięciu się m onarchii ausiryacko- 
w ęgierskiej, dzika dem obilizacya, pogrom y oraz 
ekscesy spowodowały dalszą szaloną pauperyza- 
cyę m as żydowskeh.

Dopóki pogrom y i ekscesy trw ały , dopóki lud­
ność podburzona dopuszczała się tego rodzaju b a r­
barzyństw , dopóty można się było łudzić, żc a- 
Hormalne te stosunki raz  przecież ustaną, że w ła­
dze pańsiw ow e ująw szy silnie cugle rządu w  re.ee 
i poznaw szy szkodliwość tychże ekscesów, położą 
w reszcie k res  temu stanow i. Można było bowiem 
przypuszczać, że  stan podniecenia, w yw ołany z 
jednej strony niesum ienną agitacyą, z drugiej stro ­
ny będący wypływem wojny, chaosu spow odow a­
nego upadkiem  A ustryi o raz słabością tw orzą­
cego się rządu polskiego, przejdzie, że w reszcie 
w róoą norm alne stosunki i że ludność żydowska 
będzie m ogła pow rócić do pracy produktyw nej 
i odbudowezej. — Niestety, w idoki popraw y sto­
sunków  nie ziściły się, bo w praw dzie u sta ł ruch 
pogrom owy, lecz równocześnie rozpoczęła się 
akcya inna, cicha w praw dzie, ale tein bardziej nie­
bezpieczna, akcya bojkotowa. — „Swój ku swem u ', 
„Nie kupuj u Zyda“, „Omijaj go '1 — oto hasła, któ- 

! r e  rozlegają się coraz potężniej nietylko z mównic, 
pietylko z ambon, ale niestety z katedr un iw er­
syteckich P raca  ta  system atyczna zaczyna powoli 

'  w ydaw ać obfite plony, a położenie ludności ży­
dowskiej staje się tem gorsze.

Jeśli się nadto uwzględni, żc is tn ie ją ^  i tw o­
rzące się obecnie składnice, kółka, ceptrale, po­
pierane przez rząd, w ypierają  handel żydowski, 
Że wreszfcie do prow adzenia już drobnego handlu 
potrzebne są znaczne kapitały , czego w łaśnie brak  
przew ażuej części ludności żydowskiej, i o zrozu­
mie się, że drobny handel żydowski wcześniej czy 
później skazany jest na zagładę.

Zgrozę położenia pow iększa okoliczność, że lu­
dność żydow ska w  przeważnej swej części zajmuje 
się handlem, a więc zawodem najbardziej w rażli­
wym i czułym nu w szelkie zaburzenia n a tu ry  go­
spodarczej i  politycznej. — Wobec grożącego nie- 
b*jspiaozeństwa Żydowslwo zachow ało się w praw ­
dzie początkowo biernie, później jednak zaczęło 
ęńę konsolidować i zastanaw iać się nad sposoba­
mi, któreby były w  stanie odw rócić grożące nie- 
bezpieoeaństwo.

W  pierw szym  rzędzie rozpoczęli pracę w  tym 
kierunku Żydzi am erykańscy, którzy  zrozum iaw ­
szy ogrom  nieszczęścia, jakie spadło na Żydów 
wschodnich, złączyli się bez względu na przeko­
nan ia  party jne w  Jo in t D islriLution Commiltee 
„W spólnym komitecie rozdzielczym", którego za ­
daniem  było zebranie w ielkich kapitałów  i w y­
pracow anie planu odbudowesego. — W edług osta- 
tnieh w iadom ości kap itały  powyższe zużyte być 
m ają na utw orzenie w ielkiego banku i kas po­
życzkowych, m ających udzielać pożyczek krótko 

j*i dhąjote aminowych zniszczonemu kupiectwu 01 ąz* 
raendeśłrako.m żydowskim. — P raca  w  powyż- 
sgym kierunku aczkolwiek, w iele dobrego zdziała, 

i ą ie  rozw iąże radykaln ie piekącej kw estyi żydow- 
■ ąfciej, a  w łaściw ie powoduje petryfikaoyę stanu 
gśeaurowegD i stanow iącego źródło nieszczęść n a­
rodu żydowskiego, to jest u trw alenie Żydów w  
■umie kupieckim.

Stan kupiecki wobec dążności narodu polskiego, 
przy  wydatnem  poparciu rządu, do stw orzenia 
wkasnego stanu trzeciego, musi uledz, przynaj-

kurencyjnej jest i będzie stroną słabszą. — Zresztą 
ze względów należytego 11 warstwow Lenia socyal- 
nego Żydowslwa, pow inniśm y usiln ie dążyć, by 
Żydów rozm ieścić w śród różnych zawodów  i klas 
i to szczególnie w zaw odach produktywnych, a 
tem samem zmniejszyć i ograniczyć do minimum 
w szelkie ryzyka, w yw ołane zm ianam i polityczne 
mi i ekonomicznemi; jednem słowem postaw ić 
Żydowslwo na zdrowym  i trw ałym  fundamencie.

Kwestyą, k tó rą  obecnie Żydowstwo powinno się 
przedew szystkiem  zająć, to sp raw a jak  najszyb­
szego p r z e w a r s t w o w i e n i a  l u d n o ś c i  
ż y d o w s k i e j ,  a w szczególności młodszej ge 
ncracyi. — Tylko w ów czas jeśli nam się uda w 
krótkim  czasie młodszą generacyę odciągnąć od 
handlu i wolnych zawodów, a rozm ieścić ją  w śród 
innych zawodów, możemy liczyć, że odbudujemy 
Żydowslwo.

Zachodzi pytanie, w  jakim  kierunku przew ar- 
stw ow ienie iść powinno i do jakich zawodów po­
w inniśm y młodzież naszą skierow ać. O tem, aże­
by Żydowslwo znalazło zajęcie w  rolnictw ie, p rzy­
najmniej tu taj w Golusie nie ma mowy juz z tego 
najważniejszego powodu, że nie dostanie odpo­
wiedniej ilości ziemi. Kwestya ro lna jest w  Pol­
sce piekąca i b rak  poprostu ziemi, by módz nią 
w szystkich chłopów polskich ondzielić, żaden zaś 
rząd ani Sejm nie zgodzi się na oddanie pewnej 
części ziemi Żydom, by módz stw orzyć zw arte 
kolonie żydowskie. — N ieprawdopodobnem  jest 
również, by znaczniejszy procent Żydów znalazt 
zajęcie w e fabrykach. Przcdewszystkiem  nie na­
daje się, przynajm niej obecnie, Żyd do mecnani- 
cznej roboty fabrycznej, a pow lóre gdyby naw et 
chciał iść do fabryki, robotnik polski ze wzglę 
dów konkurencyjnych nic chciał i nic chce go do 
puścić do fabryki, jak się to stało w fabrykach 
łódzkich i białostockich.

N ależy w ięc pomyśleć o takich źródłach zarob­
kow ania, kióreby odpow iadały psychice żydow ­
skiej, nie w yw oływ ały konkurencyi ze strony lu­
dności polskiej, dały zajęcie nie jednostkom, lecz 
setkom tysięcy rodzin, a tym w łaśn ie jest p rze­
mysł domowy w  najróżnorodniejszych swych 
przejaw ach, już to jako przem ysł w yrobów  ma- 
sowych, w yrobów  ludowych, a w reszcie wy Iwo 
rów  artystycznych.

sposób nauczania etc. przedstaw ia się mnltnWJm' 
cej w następujący sposób: !

I. N auka zaw odowa rozpada się na 6 kuesów'l
1) Oddział plastyczny, do k tó ięgo należ j modetf 

lowanie, sporządzanie form i reprodukow anie 
deli w  sztucznych m asach plastycznych. W „kładł 
tego działu wchodzi przem ysł garncarsk i, wyrób' 
najrozm aitszych zabawek, drobnych przedmiotówi; 
galanteryjnych, ceram ika porcelanow a i mają-’ 
kow a i terakotow a (przem ysł kafka-ski). i

2) Oddział drzewny, k tó ry  obejmuje stolarstwa^ 
tokaistw o, snycerstw o i kołodziejstwo.

o) Oddział in tro ligato rsk i i konfekcyi tektur® 
wej

dl
4) Szwalnia, w yrób zabaw ek z tkanin i  szafn,! 
a lalek. ~

i5) Oddział metalowy.
G) Oddział szklarski , . s - . *-4
Przyjęto zasadę, aby w szystkie wyrob'^ m iał* 

cechę sw ojską i  op ierały  się na ludowych moty* 
wach. ‘ j

Oprócz nauki fachowej uczy się języka hebraję 
skiego i polskiego, rysunków , nauk przyrodni-- 
czych, a szczególną uwagę kładzie się n a  znaj o- 
mość przedm iotów  wchodzących w  zakres kupie** 
ctwa. W yroby stanow ią w łasność szkoły, wzglę** 
dnie mającego pow stać stow arzyszenia „PARU",* 
Uczniowie otrzym ują zapłatę stosunkowo do s ta - ' 
nu m ajątkowego i pilności, prócz tego przypada1,, 
na ich korzyść 25% netto dochodów z sprzedaży, 
tow arów . Są w toku prace nad stworzeniem  in- 
tem atu , w  którym  umieszczeni będą bezpłatnie 
biedni uczniowie zamiejscowi. Cała produacya 
szkoły przeznaczona jest na sprzedaż.

Obecnie są w  toau prace przygotow awcze nad 
powołaniem do życia kursu  instruk torsk iego  w: 
K rakow ie, szkoły koszykarskiej w Ulanowie, ko­
ronkarskiej w  Ja ro sław iu , przetw orów  chemicz­
nych w Jaśle , drzewnych w  Jordanow ie. i.

Aby także przyciągnąć kap itały  żydowskie w. 
k raju , ażeby zachęcić robotników  i ludność rmdo- 
m ieszczańską, postanow ił Komitet Pomocy ż y ­
dów Polskich pow ołać do życia w iększą instylu- 
cyę zarobkow ą, k tóraby  nie ze stanow iska f ilan ­
tropijnego, lecz czysto kupieckiego, zajęła się « 
jednej strony stw orzeniem  przem ysłu domowo- 
artystycznego, z drugiej zaś strony zorganizow ała

Nowo pow stałe państw o polskie, obejmujące w  spizedaż i zajęła się w yszukaniem  rynków  zbytu.
zarząd tery iorya na wschodzie przew ażnie ze 
w szystkiego ogołocone, bez w łasnego przem ysłu 
większego, mniejszego, a  naw et drobniejszego- 
zmuszone jest wszystko, począwszy od najdrob­
niejszych rzeczy, jak agrafek, szpilek, lusterek, 
a skończywszy na w yrobach pochodzących z w ie l­
kich fabryk — kupować za granicą. Wobec olbrzy­
mich ceł, w ielkiej ilości surow ca — który  obecnie 
na naszą szkodę idzie za gran icę i często stam tąd 
pow raca jako pó łfabrykat — taniości robotnika, 
nizkiego kursu  koron, olbrzym iego zapotrzebow a­
nia nietylko w samej Polsce, lecz na aałym w scho­
dzie, przem ysł ten drobny ma w szelkie w idoki po­
wodzenia. — Sama zaś p raca  ntidaje się dla lud­
ności żydowskiej, odpow iada bowiem jej psychice, 
nie jest p racą zbyt m echaniczną ani ciężką, umo­
żliw ia rozwój indyw idualności, w łaściw ej każde­
mu niem al Żydowi, przynosi w ielkie korzyści, a 
w reszcie może dać zatrudnienie całej rodzinie 
i to nie poza domem, lecz w łaśn ie we własnem  
gospodarstw ie.

Ludności żydowskiej przem ysł ten nie jest zu­
pełnie obcy. W e wschodniej Galicyi, w niektórych 
pow iatach Polski o raz L itw y zajm ow ali się Ży­
dzi przem ysłem  domowym, w ytw arzając naw et 
rzeczy w prost artysiyczne. — Znane są w yroby 
koszykarskie, mozaikowe, o raz w yroby t. zw. chu­
stek tureckich, makatów. Chcąc jednakowoż prze­
mysł ten na w ielką skalę zaprowadzić, względnie 
w skrzesić i podnieść na w yższy poziom w  okoli­
cach, gdzie już istn iał, trzeba przedew szystkiein 
przygotow ać odpowiedni m ąteryał nauczycielski. 
Należałoby założyć szkoły i w arszta ty , któreby 
teoretycznie i praktycznie w ykształciły  pewną 
ilość instruk to rów  i nauczycieli wędrownych, któ- 
rzyby później hadając stosunki w  różnych miej­
scowościach Polski i uw zględniając w arunki 
miejscowe, w idoki rozw oju, zam iłow anie ludności 
względnje możnęść nabycia surow ców  w skrze­
szali jub tw orzyli różne rodzaje i gałęzie prze­
mysłu. -""i'’ ;- v

II.
U .w i^ jite ią jąc  w szystkie powyższe momentu 

postanow ił Komitet Pomocy Żydów Polskich, któ 
ry  w ziął sobie za zadanie działać w  kierunku od­
budowy Żydowstwa, rozw inąć akcyę celem pow o­
łan ia  do życia przem ysłu domowo-artystycznego.

W  pierw szym  rzędzie p rzystąp ił Komitet do za­
łożenia kursów  instruk torsk ich  o raz  szkół zaw o­
dowych.

P ierw sza szkoła dla przem ysłu galanteryjnego

W ostatnich dniach powołanem  zostało do ży*' 
cia stow arzyszenie zarejestrow ane z ograniczoną 
poręką w K rakow ie pod nazw a „PARD" przem ysł 
artystyczny i domowy. Członkami tego stówa i zw­
ażenia może być każdy Żyd i Żydówka, którzy o 
powyższego stow arzyszenia przystąp ią z udziałem  
wynoszącym  Mk. 250 — o raz  płacą wpisow e w, 
kw ocie Mk. 30. — Każdy udział daje jeden głos, o- 
dnakow oż z tem ograniczeniem , że każdy udziało­
wiec może najwyżej na w alnem  zgromadza u 
oddać 10 głosów  bez względu na ilość posi. d a ­
nych udziałów. — Każdy członek odpowiada ai 
zobow iązania stow arzyszenia podwójną suma e- 
k larow anych udziałów. Rozdział zysków nastę­
puje w ten sposób, że 25% zysku idzie na łuiumsz 
rezerw ow y, 25% na prem ie dla pracowników, re­
sztę zaś rozdziela się w e form ie dywidendy mię­
dzy udziałow ców; nie może ona jednak p rzek ra­
czać 8%.

Komitet Pomocy Żydów Polskich przyrzekł w e­
dle siły  i możności popierać to stow arzyszenie 
w  ten sposób, że będzie udzielał znacznych sub- 
wencyi na cele w ykształcenia robotników, w pro- 
w adzenia tego przem ysłu, o raz będzie subwenryo- 
now ał biednych robotników , aż do chw ili uzyska­
nia możności zarobkow ania.

P race przygotow awcze do pow ołania do życia 
powyższego stow arzyszenia są w  pełnym toku 
i dnia 1 m arca 1920 r. odbędzie s ię .w  sali Izby, 
handlowej i przem ysłowej w  K rakow ie pierw sze 
w alne zgromadzenie.

Wobec w idoków  pomyślnego rozw oju powyż­
szego stow arzyszenia, wobec w idoków  zajęcia w, 
tymże przem yśle setek tysięcy rodzin żydowskich, 
w in n o . Żydowslwo zrozumieć doniosłość tej akcyi 
i nietylko m oralnie, ale także m ateryalnie zadania 
stow arzyszeuia p o p ie rać

Dr. Szymon N ichtberger,

Zdolnego
praktykanta i subiekta

poszukuje skład sukna
S- L u s f t b a d e r ,  pl. Dominikański 4.

zakład mkamko-dentystyczny

Dr. med. M. FELDBLUH
Dział techniczny

LOLA FELDBLUH
s
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Od Wydawnictwa.
Podniesienie opłat pocztowych, wprowadze­

nie ustawowej relacyi marki i korony, będą- 
)ee przyczynę dalszej zwyżki plac całego per- 
sonalu, a szczególnie zarządzenie, podnoszące 
‘cła do 900 procent, które to zarządzenie spo­
wodowało znaczne podrożenie artykułów dzień 
|jaikarskicłi (papieru, farby drukarskiej itd.), 
zmuszają Wydawnictwo „Nowego Dziennika" 
na równi z wydawnictwami wszelkich innych 
pism krakowskich i krajowych do nowego 
Uregulowania prenumeraty.
) Z dniem 1. marca b. r. cena pojedynczego 
|numeru wynosić będzie 70 fenigów, abona- 
iment miesięczny 19 marek, abon. miesięczny 
z dostawą do domu lob przesyłką pocztowy 21 
marek.

Wydawnictwo „Nowego Dziennika".

m oM im ,
K raków , 27. lutego. 

POSTAW A W ĘGLA DLA KRAKOWA
Z Zagłębia Cieszyńskiego odbywa się obecnie do­
syć normalnie. W edle in fo rm acji (ljTrck iora gazo­
wo; udzielonych na w czorajszem  posiedzeniu ko­
mis, . gazowo-elektryczncj, m inisterstw o przem y­
słu i bandlu przydzieliło gazow ni znaczniejszą 
Slość w ęgla z Górnego Śląska. Widmo kalastrofy  
gazowej przestało zatem na raz ie  zagrażać miastu.

I SKANDALICZNA. GOSPODARKA PU ZA PPU
W  swoim czasie donosiliśmy, żc do K rakow a 

przybyło około 150 w agonów  śledzi, donosiliśmy 
również, że następnego dnia śledzie ic znalazły 
się w  pasku. Rada aprow izacyjna naznaczyła ceną 
5 koron za sztukę w sprzedaży detaiłicznej, w  
rzeczyw istości jednak niżej 8—9 koron śledzia do­
stać nie można. Te dane ilu s tru ją  już dostatecznie 
„porządki" panujące w Puzappie. Pozwólmy sobie 
jednak dla skom pletow ania obrazu nieco bliżej 
w ejrzeć w  gospodarkę tej instylucyi, której zało­
żeniem było zapobieżenie w ciąż rosnącej lichwie 
tow arow ej. — Oto na ram pie kolejowej, k tóra 
śluży do załadow yw ania różnych transportów  
wojskow ych, obok składów  syndykatu rolniczego, 
na miejscu zupełnie otw arłem  jesl złożonych około 
5.000 beczek śledzi. Stwierdzono, że żołnierze w 
czasie ładunków bez żenady odjeżdżając zabierają 
beczki ze śledziam i do wagonów. Prócz lego r.oe 
W noc zjaw iają się bandy całe miejscowych opry- 
szl.ów, którzy bez najmniejszej przeszkody z czy- 
jejiaiiw iek strony rozbijają beczki i w ybierają  śle­
dzi.?. ślady  łych zapasów  i uczt lukullusowych, 
jakich w idownią jest ten osław iony skład, oglądać 
nicżtm w  postaci desek, ogryzków śledzi, podepta­
nych śledzi i innego rum ow iska, k tóre rozrzucone 
w „artystycznym " nieładzie rozpraszają  smutną 
zw ykle jednostajność lego midjscn. A miejsca tego 
(500 m etrów  długości) pilnuje aż pięciu stróżów , 
„uzbrojonych" w  pałki, k tóre taki „szacunek" 
w zbudzają w  bandytach, że dzień w  którym  ginie 
20 beczek ze śledziami jest uw ażany za pomyślny. 
Przytoczone wyżej fakla m ówią za siebie i w 
dość jaskraw em  św ietle p rzedstaw iają działalność 
tej bojkotowej instjtucy i. Ale bo też przecież tym 
panom  nie o to chodzi, żeby dopraw dy ukrócić 
lichwę, ale o lo, żeby Żydom odebrać możność za­
robkow ania, — a to im się napewno udało!

 o------

— Z dniem dzisiejszym  zakończyło się p rzesile­
nie w  redakeyi „Nowego Dziennika".

Zgon radcy m. H atatkiew icza. W nocy z 25. 
na -:5. bm. zm arł w  K rakow ie śp. Jan  H ałatkiew icz 
st. adca sądowy i długoletni radca m. Krakow a. 
.j\V r. 1908 w ybrany  z Koła inteligencyi p iastow ał 
u rząd radziecki do ostatnich czasów, w ybrany po­
now nie w  r. 1914. Zm arły b ra ł bardzo żywy udział 
w  pracach rady miejskiej, gdzie był przewodniczą­
cym sekcyi praw niczej, członkiem w ielu innych 
sekcyj i komisyi, o raz członkiem w ydziału w iel­
kiego miejsk. Kasy oszczędności. P rezydyum  m ia­
sta  imieniem rady  m. złożyło kondolencyę rodzi­
nie. Z gmachu m ag istratu  pow iew a n a  zngk ża­
łoby czarna chorągiew .

— Chleb po 50 dkg. na osobę będą w ydaw ały 
p iekarn ie  i sklepy rejonow e od w torku 2. m arca 
b r. za odłączeniem 63 odcinka legitym acyi zbio­
row ej.

— W alka z gruźlicą w  Lodzi przykładem  dla 
K ra ’ owa. K rak. Tow. lekarsk ie na posiedzeniach 
poświęconych w alce z gruźlicą, uchw aliło rezo 
łucyę z w y ra ^ m i gor^cego n łąą jijg  dl<a Rady miej­

skiej i  magistratu w  Lodzi za  doskonałe urządze­
nia jfrżeciwgriłźlićże w  tem mieście. Jałt się  do­
wiadujemy, Tow. lekarsk ie w  piśm ie do Rady m. 
K rakow a w yraziło  nadzieję, że urządzenia łódzkie 
nie pozostaną Lez w pływ u na o rgan izac ją  w alki 
z gruźlicą w  Krakowie. Jak  wiadom o, urządzenia 
przeciw gruźlicze w  Lodzi stoją na w ysokości za­
dania, a  to w dużej m ierze dzięki wielom ilionowym  
majątkom w łaścicieli tam tejszych fabryk, którzy 
zmuszeni byli dla chorych swych robotników  po­
zakładać duże sanato rj'a , szpitale ilp.

— Podw yżka plac robotników  gazow ni i elek­
trow ni. K om isja gazow o-ełektryczna na ostalnicm  
posiedzeniu przj'chyliła się do w niosków  obu dy­
rekcja zakładów  i podw jższy ła zasadnicze zarob­
ki robotników , począwszy od najnlizszej w ypłaty
0 25%. W ydatek ten łącznie z podwjTższeniem 
płuc personalow i urzędniczemu, stosow nie do o- 
statnich uchw ał rad y  m iasta, w yniesie ala gazo­
w ni 1,100.000 Kor., dla elektrow ni 1,200.000 Kor. 
rocznie.

— Zm iana pomieszczenia b iu r w  M agistracie. 
Z dniem 25 bm. kom isaryat obwodu I. zosiał z g łó­
wnego gmachu M agistratu na II. p. Nr. drzw i 25
1 26 przeniesiony do gmachu L aris tlia  I p.

— W spraw ie używ ania sal m agistratu  na ze­
bran ia , zaw iadam ia m agistrat, że ze względów po- 
rządkowj'ch i dla uniknięcia przykrych nieporozu­
mień, koniecznem jest, aby czynniki, urządzające 
zebrania, uzyskały poprzednio pisemne zezwolenie 
i tr. •••.•;,urn im.--.-it-i i:u u r-e ie  snu i «.:o,.-n.n> 
otrzym aniu zezwolenia ogłaszały term in posiedze­
nia w  dziennikach. Zapobiegnie to częstym niepo­
rozumieniom.

— Z tea tru  „B agatela" kom unikują: D zisiaj z po­
wodu inauguracyjnego koncertu symfonicznego 
o rk iestry  Nam ysłowskiego przedstaw ienia zwy­
czajnego w  „Bagateli" nie będzie. Tak sumo w  so­
botę i niedzielę popołudniu. Najbliższe przedsta­
w ienie teatralne, w  sobotę wieczorem , wypcini 
„Tw arz i m aska" ChiarcJlego, g ran a  po raz jecly- 
nnsty.

Dzisiejszy koncert o rk iestry  Nam ysłowskiego 
rcz,,ocznie się o godzinie 8-mcj wieczorem , bogaty 
jego program  przyniesie między innymi przepię­
kną „Rajkę" Moniuszki i W agnera słynną uweiv 
turę ,.Bolonia", niedaw no dopiero w jd cb jd ą  z py­
łów n . p a n u  cel. Yv części lżejszej pełne w erw y i 
hum oru Oberki i M azury N am ysłow skiego K arola 
z p.zjspiuWK.Kau \ , j i.cinią całośe.

— W ieczór sa ty ry  ze współudziałem  art. d iaai. 
teatru  „B agatela" pp. Zygm. Noskowskiego i J a ­
dwigi hańsk ie j, odbędzie się w Kolicgium w ykła­
dów naukowych (Rynek gl. A --B, l  59), w  ponie­
działek * m arca b. r. o godz. 5 popoł. BiVly po 
3 kor. wcześniej do nabj’cia codziennie od G—8 
wieczór.

— Basek mąezny. Na zlecenie P aństw  urzędu 
w alki z lichw ą zaaresztow ano Józefa Dylkow- 
skiego i Ludwika W ieczorka obu z pow iatu mie­
chowskiego. W ieźli oni cztery w orki z mąką Na 
w ezw ania polieyanla, by się zatrzym ali, podcięli 
konie w / . . .i.i.i. y-C u c .n .ik j; uuaio się ten jcunait 
dogonić. Badanie w ykazało, żc m ąka była prze­
znaczona na pasek.

Na zlecenie .tegoż urzędu zaareszR.w ano „Wotra 
Paw elskiego i Andrzeja Starczewskiego, k iórtj- w 
celach paskarsk ich  w ieźli cztery w orki kaszy ję­
czmiennej i siedm w orków  mąki,

— Tytoń w m ateracach. Georg W eitzmann z Wie 
dnia w ysła ł pod firm ą spedycyjną Sweaopol łóż­
ko żelazne z materacem , który zam iast końskim 
włosiem, wypełnione był — ty umiem. U rzą '' cło- 
wy tytoń ten w  ilości przeszło S kilogram ów  za- 
kw estyonował, a przem ytnika oddał w ręce sp ra ­
wiedliwości. I

— „Biedni wyrobnicy". Anna i P io tr małżonko- | 
w ie Małot z zawód* w yrobnicy, zam ieszkali w  
Podgórzu, byli przez po lic ja  podejrzew ani*o na-
b j W tiiiie r.rt.k.^,Oii^ł.:: i . J.  ̂ \j j|y „nu ż.e-
prow adzono u nieb rewizyę, w  cząsie k tórej zna­
leziono ni mniej ni więcej, jak 80 tysięcy koron. 
M ałotowie nie mogli podać dokładne źródła, skąd 
pieniądze te pochodzą, wobec czego podejrzliw a 
polieya całą sumę zakwestyonowaia.

— A resztow anie byłego ajen ta oel■: „ny. U Euge­
niusza Gajewskiego, byłego ajent: rosyjskiej o- 
chrany, znaleziono dw ie maszy do pisania 
„Underwood". Gajewski tłómacz .,ię, że maszynj' 
te  otrzym ał od niejakiego Henr , ka Ń„ austryac- 
kiego feldfebla rachunkowego, który m iał je 
sk raść  w  czasie przew rotu. Bliższe dochodzenie 
w ykazało jednak, że maszyny zostały skradzione 
w  jednym z tutejszych sądów. — Gajewskiego osa 
dzono w  więzieniu,

— Osobliwy złodziej. Na tutejszym dworcu kole­
jowym jakiś elegancko ubrany mężczyzna z w a­
lizą w  ręku sposlrz; głszy ajenta policyjnego, 
zwrócił się do niego z pytaniem; „Pan z polieyi?"

Gdy ajCi* potw ierdził, poprosił go nieznajomy o 
prsypdthtw ńnie mu w attzy i gdzieś poszedł. Gdy 
m inęła dłuższa chw ila, a  nieznajomy nie w racał,
ajent z w łaściw ą polieyi ciekaw ością zajrzał uo 
w nętrza w alizy. Tu znalazł bardzo w iele koszto­
wnych rzeczy, k tó re  — wobec dziwnego zachowa­
nia się nieznajomego pana, — najpraw dopodob­
niej pochodzą z kradzieży. To przypuszczenie po­
tw ierdza fakt, że gdy ten sam ajent w  k ilka godzin 
później spostrzegł w łaściciela w alizki, ten na w i­
dok ajenta, uciekł.

— Oszustka. 20-letnia Rozalia K ryscher, z za­
wodu buchalterka, w yłudziła od p. H irsza Btir- 
stenbindera 20 tysięcy koron pod pozorem dosta r­
czenia mu tow arów  bławatnych, poczem zbiegła. 
Polieyi jednak udało się w paść na trop  i z a a re ­
sztow ać ją.

— Obiecująca panienka. Mała, bo zaledwie 14- 
letnia Peppi Klapholz, w yciągnęła na Rynku głó­
wnym z płaszcza p. M aryi Boczarskiej portm o­
netkę, zaw ierającą 400 koion gotów ką i kw it na 
w ęgle w artości 600 koron. (K radziona natych­
m iast się spostrzegła i zaczęła gonić złodziejkę, 
k tó ra  porzuciła pieniądze; nic jej io jednak nie 
pomogło, gdyż dogoniono ją  i aresztow ano.

— Na gorącym  uczynku kradzieży 3000 k o ro n ' 
przychwycono lG-letuiego P io tra  Czuczka w  skle­
pie p. M aryi Zwernickiej, pl. na G roblach 5. P ie­
niądze odebrano, a niefortunnego kieszonkowca 
odstaw iono do więzienia.

 O  0- f >
KOMUNIKATY.

— Iw riah  (Stradom 15, od 11—1). Codziennie 
w pisy na kursa  hebr. od najniższych do najwyż­
szych. Opłata minimalna.
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R epertuar teatru  miejsk. im. Ju liusza  Słowackiego

Piątek: „L ilia W encda" Słowackiego.
Sobola: „Lilia W eneda" Słowackiego,

R epertuar tea tru  miejskiego powszechnego.
P iątek : „Ewa".

R epertuar tea tru  „Bagatela".
P iątek: Koncert Namysłowskich.
Sobota popoł.: K oncert Namysłowskich.
Sobota wiecz.: „Tw arz i maska".

m&Ei&ANg.
Z a  ru b ry k ę  te  ra U a k c y a  nia o d p o w ia d a .

Z a w i a d o m i e n i ^
Dnia 1 marca 1920 o godz. 6 wieczorem od­

będzie się w sali Izby handlowej i przemysło 
wej w Krakowie (ul. Długa 1) pierwsze kon­
stytuujące

l i i  f l i s  citti
stów. z ogr. por. „Pard", przemysł artystyczny 
i domowy w Krakowie, na które Sz. Członków 
którzy swe przystąpienie zdeklarowali zapra­
szamy. Porządek dzienny obejmuje sprawo­
zdanie z dotychczasowej czynności, b) przyję­
cie statutu, c) wybór dyrckcyi, d) wybór Ra- 
djr nadzorczej, e) wnioski i inierpclacye.

Osobnych zaproszeń się nie wysyła.
Komitet przygotowawczy:

Dr. Bcrcs, Dr. Nichtberger, R. Pfeffer.
Dr. Zimmermanil.

€ywiSny inżynier Budownictwa

8112. TOBI&SZ UfEKNER
prow sdsl kancelarie  

w Krakowie, ui. W rzetiAckttJ L. 7.
P r z e d s i ę b io r s tw o  b u d o w y ,  B iu r o  t e c b u l t s u j - K a u d lo w e .  335T

, Podziękowanie.
Żydowska G m i n a  wyznaniowa w  Dukli 

dziękuje imieniem całej ludności żydowskiej 
miasta p. Morrisowi BLOCHOWI z Ameryki 
za jego działalność dla dobra wynędzniałej 
i wygłodniałej ludności tutejszej. Pan BKch, 
urodzony w Dukli, starał się me tylko tutaj 
dopomódz swoim ufeszc*ędRwym bracłorfi,, 
złagadzająe nędzę, ale wszędzie iłokądkglhrick 
w Galicy i zawitał. Tem samezr zasfourł so­
bie p. Bloch na serdeczne „Jiszar Koach* 
całego galicyjskiego żydostwa. 1688
Za Prezydyum Żyd. Gminy wyzn, w Duidi

UJnWH. b .  u m o m .
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Ostrzega się
przed zakupu«rii faśrH męskiego o wierzchu 
czarnym, snkisninym, podbitym ciccsno-hron- 
zewym futrem (z kołnierzom sylakinowym), 
który zesłał okradziony dnia 25 hm. Uprasza 
cię łaskawie każdego, ktoby o lem coś w ie­
dział, by zechciał za wynagrodzeniem 1000 
kurwi podać pod aclres ■ Berka Joselewieza 
L  20, ii p. 1089

zaraz
2  T e l e f o n y  s t o ł o w e

N O W Y  D Z I E N N I K
i hit  M"nm i

7.gżo=zenia pod „Telefon" do 
„Nowego Dziennika".

Adminisłracyi 
3253

Fanny Diejan Samuel Rubinfeld |
Przemyśl i

zaręczeni w  lutym 1920 r. 1688 |

Z okazji zaręczyn mojej siostry Fanny 
Dicjaa z p. Samuelem Rubinfeldem gratuluje 
serdecznie 1687 Enia Dicjan.

Z okazyi zaślubin naszego przyjaciela p* 
Lcoua Lieberm-anna z p. Różą Sommer serd. 
gratulują
8354 Przyjaciele z Wiednia.

I\. siostrze Ernie z okazyi zaręczyn, z p. 
Ozyaszem Chaimem z Rzeszowa życzy szczę­
śliwej przyszłości
8356 Leon Chaim, Kraków.

Z okazyi zaręczyn p. Sali Blonder z Brze­
ska z p. D. Fischgiundem z Gdowa -serd. 
gratulują

Seelengutówme, Teitelbaumówne
8355 i Lola Loetfelholz.
bHHBM UllIW BfeM tfSaEaBBM nEISSlBanBBifflEg

Farbiam fs i chMnkzne 
pralni® krakowskie 
(w szystk ie)

-donoszą niniejszem, ie  wakutekstrejku 
personalu i udzielonej podwyżki od 
53 do 75 proc., wskutek podwyższenia 
cła na chemikaliach wyłącznie z  za­
granicy sprowadzanych aż do700proc, 
jakoteż podrożenia materyałórv suro­
wych w ostatnich kilku tygodniach 
o 400 proc., zmuszone są podnieść 
cenę nawet od przyjętych a j e lc z e  
nie wykupionych przedmiotów conaj- 
mniej o 50 proc. o czem uwiadomiono 
Magistrat i Państwowy Urząd walki 
z  lichwą.
Zawiadamiając o tern Szan. klientelę 
uprasza się na wypadek uia zgodze­
nia się 5 niniejszym warunkiem o bez­
zwłoczny odbiór nie gotowych przed-

1683
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Dywisya sędziego K chna przecież pi -yjęt*. Za­
notow aliśm y swego czasu wiadom ość niektórych 
pism , żc dyiniaya sędziego Adolfa Kohna, prze­
ciw to  którem u prow adzono znaną nagonkę anty­
semicką v," Lcó.si, nie została przyjętą. W iadomość 
la okazuje się je.dtlak fałszyw ą. P rzed kilku  dniami 
o trzym ał p. Kohn z M inisterstw a spraw iedliw ości 
doniesienie, żc dym isya jego została przyjęta. Nie- 
m ojewski i Nowaczyński tryumfują.. Czy z nimi 
i Polska cala ?...

Zasądzenie redak to ra  „Lebenefragen11. Redaktor 
odpowiedzialny „Lcbcnsfragen“ został zasądzony 
za w ydrukow anie artykułu  p, t. „Drakoński w y­
rok" na 2 tygodnie więzienia.

M. W arszaw a. (Telef.) D zisiejszy num er „Le- 
Lcnslragcn" zostuł skonfiskow any za notatkę p. t. 
„Odezwa chuligańska".

Uwolnienie kandydatów  rabinackiek od służby 
wojskowej. Na skutek interw encyi posłów  żydow­
skich, m inister wojny uw zględnił prośbę o uw ol­
nienie kandydatów  rabinackich od służby wojsko 
wcj.

K onferencja k ra jow a „Agndat J is ro e i“. W  dn. 
2— 1 m arca br. odbędzie się w  W arszaw ie konfe­
re n c ja  k rajow a o rg an izac ji • „A guaat Jisroel" 
(Sziomc Emune Jisroe l) z K rólestw a polskiego
i Galicy!’

W  zw iązku z konfereneyą odbędzie się zjazd 
rabinów  i ortodoksyjnych radnych miejskich.

Ropczyce. (Kor. wł.). W nocy z 19 na 20 b. r. 
napadło ośmiu bandytów  uzbrojonych w  broń p a l­
ną i siekiery na dom Izaka D ienera w  Kozodrzy. 
Znęcali się w  oklrutny sposób nad członkami jego 
rodziny a Izaka D ienera zwia.zali, b iii i połam ali 
mu żebro, żądając w ydania pieniędzy. Nie byłby 
cn, jak się zdaje, uszedł z  życiem, ale przejeżdża­
jąca przypadkowo nieopodal miejsca w ypadku 
fura s " ’’ szyła bandytów, klórzy uciekli, zabra­
wszy c : 2000 kor. gotów ką, odzież i bieliznę. 
Na miej.. .• czynu w yjechała nazajutrz, komisya 
sądowo-!ek..rska, a powiadom iona o w ypadku po- 
licya państw ow a zdołała na podstaw ie zapodan 
poszkodowanych, ująć część zbrodniarzy.

1®  świata.

miotow. 
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Z Stralu.
Ri-sied przybyciom Forim do Polski. W arszaw a 

czyni obecuie gorączkow e przygotow ania do przy­
jęcia m arszałka Focha w  swych murach. Akcyą tą 
k ieruje specja lny  komitet, w  którego skład wcho­
dzą przedstaw iciele w ładz i in sty tuc ji m unicypal­

nych. Po bytności w  Wra rs2aw ie odwiedzi Foch 
rów nież W ilno i Lwów.

O obrazę Sejmu. Onegaaj rozpatryw ał w arszaw ­
ski sąd okręgow y spraw ę o znieważenie Sejmu w  
p rasie  codziennej. Na ław ie oskarżonych zasiedli 
dwaj znani publicyści i redaktorow ie pp. Bohdan 
S traszew icz i Adam Skwarczyński pod zarzutem  
przewidzianym  w  art. 128 kod. kar., — okazania 
„zuchwałego nieposzanow ania" w ładzy najw yż­
sze], m ianowicie Sejmu Ustawodawczej,o Rzeczy­
pospolitej Polskiej, przez rozpowszechnianie w  
numerze 219 „Gazety Polskiej" u tw oru  „Sejm i 
Arm ia". W  charakterze św iadków  zeznaw ali m. 1. 
posłow ie D aszyński i Dąbski. Sąd okręgow y 
uw zględniając kw alifikacye czyuu (134 art. K. K.) 
skaził obu redaktorów  na 5 dni aresztu  domo-

P rzydzie l cukru dla Sialopolfiki. M. W arszaw a. 
(Telefonem). M inisterstw o ap row izac ji wydało 
Dolecenie, aby gminy podmiejskie w ielkich miast 

r-'vrvrrivwoły przydziel cukru bezpo-

C aillaax przed sądem. PAT. donosi z Paryża: 
Środowa lUzprawa przed Trybunałem  państw a 
rozpoczęła się wysłuchaniem  C aiiłaux co do r ó ­
żnych podróży do Włoch. Gaili aux oświadczył, że 
ze względu na żonę, k tó rą  m usiała d łuższy  czas 
przebyw ać w e Włoszech', zam ieszkał stale w e 
W łoszech i z tego powodu przew iózł część swoich 
pap ierów  i swego m ajątku do Włoch. Prezydent 
gabinetu Bourgeois przeszedł następnie do omó­
w ienia Stosunków Caillaux do M artiniego, pod 
nosząc, że ja |j z zapisków  Caill&ux w ynika, tenże 
oświadczył, iż F rancya p raw ie  goni ostatkam i i 
nie można w idzieć na swojem terytoryum  arm ii 
angielskiej silniejszej od swej w łasnej. Z tego po­
wodu należy zaw rzeć pokój odrębny. Caillaux od­
pow iedział na to, że nigdy nie mówił o pokoju 
osobnym, lecz był zdan ia ,'ńe-po trzebne jest przy­
gotow anie pokoju. Wkońcu- Oświadczył C aillaux co 
do program u politycznego znalezionego we Flo- 
rcncyi, k tóry  nazw ano Rubikonem, iż p raca  ta  nie 
była ukończona, wobec tego nie może przy jąć za 
n ie odpowiedzialności.

W ybór A sąuiła. Dzienniki angielskie pow itały 
ponowny w ybór Asquita z radością. W ybór uw a­
żają za w ielki jego osobisty tryum f. P rogram  jego 
nie różni się zasadniczo od program u Lloyd 
George‘a, A sąuit zasiędzie w  Izbie w  poniedziałek.

S trajk  na kolejach francuskich. (Hiiva»). Kom i­
tet zw iązku zawodowego kolejarzy  paryskich  po­
stanow ił dzisiaj przedpołudniem  natychm iastow e 
zastanow ienie pracy. Tow arzystw o kolejowe Pa- 
ryż-Lycn-M orze śródziem ne dpnosi, że ruch oso­
bowy i tow arow y na w ielkich liniach został zu 
pełnie w strzym any. Pociągi ekspresow e mogły je ­
dnak odejść przedpoludnienu To sam o to w arzy ­
stwo zw raca uw agę swych funkeyonaryuszy, że 
wszyscy ci, k tórzy sam owolnie porzucili pracę, 
będą w ydaleni i zastąpieni przez jeńców.

P ra w a  mniejszości w Czechach. B iuro kor. do­
nosi z P rag i: Komisya konstytucyjna przy ję ła a r ­
tykuł 1, ustaw y językowej, Wedle którego Język 
czeski ma być ofieyalnym językiem państwowym  
republiki. Dalej przyjęto p a ra g ra f  5 w  następują­
cym brzm ieniu: Nauka we wszystkich szkołach,
które będą utw orzone d la  mniejszości narodo­
wych, będzie odbyw ała się -w języku mniejszości. 
Instytucje kulturalne utworzone dla tych szkół, 

■isruaiwały swoim  językiem, jako języ­
kiem urzędowym.

W szechświatowa konferencja „Ccircj-gyonu“ i 
„Uapoel H neair". Komitet centralny frakcyi ludo­
wej „Hapoel H acair" w  Polsce otrzym ał telegram  
r ’ T n młyn u, że wszechświatowa konfereneya

„Ceirej-Syonu" — „HapoiL H m adr" sśę-24
m arca br. w Pradze. j-

Założyciel i  przyw ódca finlandzkiej' ju r ty  i ąpA
cyalno-demokratyczncj, Otto K unsińgćń-fejsw l na< 
rozkaz rządu aresztow any i rozstrzelany. ’ 

Ochrona dzieci. W  Zurychu odbyło się, we śrotlęu 
p ierw sze posiedzenie m ięazynarodow ej 'kóbfo fea jj 
cyi ochrony dzieci. Obecnymi byli delegaci'30 
jów. N lckórzy nie przybyli jeszyze z poWóAł' 
strajku  kolei. Przew odniczył Ader. jj

W  porcie now ojorskim  ma -l>yć w  celu zamaai* 
festow ania am erykańskcr-angielskich stośtuSttÓW. 
m orskich w ybudow any olbrzym i obelisk. N a ten 
cel złożył kom itet w Dover 6000 funtów  szterlin* 
gów. Obelisk będzie podobny do m onolitu w Porer 
i Capa-Blance Nez. . ,

 o---------
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Tymczasowa taryfa setna.
(PAT.) Biuro prasowe ministerstwa skarbu 

komunikuje:
Układając tymczasowa taryfę celną, Rada 

celna brała pod uwagę przy wyliczaniu stawek 
celnych 1) istotną wartość towarów’ (czerwiec, 
lipiec 1919), koszt proflukcyi, 2) 200% dodat­
ku do wartości towarów 1 200% dodatek do 
stawki celimj, pobierane Zamiast w zlocie w  
biletach polsk. kraj. Kasy pożycz. Rozumiano 
wtedy, że ceny mogą się podnosić lub zniżać, i 
dlatego postanowione było. że dodatek ten bę­
dzie ruchomy, zależny od zw-.zlci lub zniżki 
cen na towżrze. W tym celu w rozporządzeniu 
do taryfy celnej (paragr. M) było zaznaczone, 
że cło pobierane w walucie złotej rnoże jednak 
aż do dalszego zarządzenia być uiszczane w bi­
letach polskiej kraj, Kasy pożyczkowej z do­
płatą (agio), której wysokość wyznaczoną bę­
dzie w drodze rozporządzenia, w: artykule zaś 
16 przepisów’ wykonawczych do rozporządze­
nia z dnia 4 listopada 1919 minister skarbu 
przyjął proponowaną wtedy przez Radę celną 
200% dopłaty. Pomimo tego minister skarbu 
rnial obowiązek podwyższyć lub zmniejszyć 
tę dopłatę w zależności od zwiększenia lub zni­
żenia cen na towary. Zwyżka cen cd czerwca 
roku zeszłego do lutego roku bieżącego uzasa­
dnia przeto w zupełności rozporządzenie mini­
stra o zwiększaniu dodatku do 900%.

Narzekania niektórych sfer, że ten zwiększo­
ny dodatek podroży produkcję w kraju i pod­
niesie artykuły pierwszej potrzeby, nie ma u- 
zasadnienia. Z rozporządzeń bowiem wyda­
nych równocześnie z ogłoszeniem i wprowc.uze 
niem w życie nowej taryfy celnej wynika, żc 
1) wszystkie surowce względnie półfabryka­
ty, są wolne od cla, 2) maszyny i narzędzia 
potrżebne do uruchomienia, są czasowo na 
przeciąg roku zwolnione od cla na. zasadzie o- 
pinii komitetu ulg celnych; wszystkie środki 
żywnościowe, odzież, bielizna, maszyny rolni-' 
cze, papier, nawozy sztuczne itp. razem około 
40 pozycyi, są przepuszczane na przeciąg trzech 
miesięcy aż do 10 maja, bez cia, z prawem prze 
dłużenia tego terminu na zasadzie opinii co 
do ulg celnych, aż do jednego icku. Obecna ta­
ryfa celna naw7et z podwyższeniem dodatku 
do 900% nie może zatem w pływać ani na z wyż 
kę cen artykułów, ani nie może utrudnić pro- 
dukcyi krajowej, obciąża ona jedynie artykuły 
półzbytkowne lub luksusowe, wreszcie i takie 
które możemy i powinniśmy wyrabiać w kra­
ju. Troska ministra skarbu leży właśnie w tem 
aby utrudnić ile możności wpływ tego rodzaju 
rzeczy do kraju i tym sposobem zmusić miej­
scową prc-dukcyę do uruchomienia się, za przed 
mioty zaś wybitnie luksusowe musi być clo u- 
iszczane w taksatywnem złocie. W  ciężkich 
warunkach iinansowyeh, w jakich państwo 
polskie się znajduje, tymczasowa taryfa polska 
która 70% powołanych towarów dopuszcza 
bez cła, jest objawem wcale nie fiskalnym po­
lityki ministra skarbu. W  ostatniej chwili wiel­
kie państwa na zachodzie podniosły clo stosun­
kowo daleko Wyżej w stosunku ad va!orem, 
niżeli to uczyniono w taryfie celnej-

Wobec wiadomości, podających wydajnoś; 
podatkową różnych dzielnic Polski w sposót
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(fałszywy, min rsterstiyo skarbu komunikuje re­
zultaty osiągnięte z podatków bezpośrednich w 
[czasie od 1 lipca do 31 grudnia 1019 r. w by- 
flym zaborze auslryuckim i w byłem Królest­
w ie Kongresów em. W b. G ilicyi znane są wy­
n iki z podatków bezpośrednich w zachodniej 

^'części kraju ze 140 urzędów podatkowych i wy 
noszą one 40,924.623 koron. Przypuszczalnie w 

[całym kraju w wymienionem półroczu pr ;; - 
niosły podatki bezpośrednie około 88,000.040 
koron. W obszarze ziem b. zaboru rosyjskiego 
zarządzanych przez ministerstwo skarbu, wpiy 
Jięło w drugim półroczu 1919 ze stałych po- 
Hatków bezpośrednich 38,832.192 marek, 16 
(milionów 318.411 kor. i 1.147.804 rubli, a z je­
dnorazowej daniny majątkowej 54,569.289 ma­
rek, 47,807.495 koron i 2,196.608 rubli. W świe- 
jUe tych cyfr traci raeyę przeciwstawienie jed­
nej dzielnicy drugiej, jako bardziej wydajnej 
idla skarbu państwa, a uwidocznia się w całej 

(pełni niedostateczność dochodów podatkowych 
[wobec zapotrzebowania finansowego, idącego 
jjft- dziesiątki miliardów.

-o ------

Otwarcie ofieyalne szóstego ja rm arku  w  Lyo­
n ie odbędzie się 1 m arca. Z okazyi o tw arcia wy- 
g lo-i m inister M arsal w ielhą mowę o ekonomicz­
n e j  ytuacyi Francyi. Zapowiedziane jest przyby- 
fc ii rlu osobistości z zagranicy. Polska wydc 
4eg: jako swego przedstaw iciela hr. Zamojskie-
p  : polskie,go w Paryżu i jego attache h an ­
dle go p. Delegela.

j >. wyższenie cen w ęgla w Czechach. (PAT.) 
„Ti i;na“ dowiaduje się, że na w czorajszej na 
Te; zie kompetentnych czynników postanowiono 
ponow ne podwyższenie cen w ęgla, k tóre będą w 
dniach najbliższych ogłoszone. Tenże dziennik 
donosi z M oraw skiej O straw y, że robotnicy Za­
głębia grożą ogólnym strejkiem , jeżeli nie będzie 
zm ieniona uchw ała, k tóra opiewa, że siedzibą 
pk ięgu  ma być Opawa a nie M oraw ska Ostrawa.

P o rto  listow e w  Czecho-Slowacyi będzie koszto­
w ało  30 halerzy, pocztówka 20 halerzy.

S i E Ł D A  K R C J I C m S U A  2  2 5 .  LITEGO.
oficz.f lltd ye  b a n ko w e :

B ank P rz e m y s ło w y .......................
„ H i p o t e c z n y ........................................   .
„ G al. d la  h an d lu  i p rzem ysłu  .  . .

G ai. Z iem ski B ank K redy tow y . . . .
G al. B ank Ludow y d la  ro ln ic tw a i hand lu

A k c y e  T ow , h a n d l.  i p n e n . :
P olsk ie  Tow . h an d l................................................
H an d l. S p ó łk a  akc. „ l n i p e s " .......................
Z i e l e n i e w s k i ..........................................................
„L em iesz" fab ry k a  m aszyn ro ln iczych  . . 
F abr. P o r tla r.d -C e tn cn tu , Szczakow a . . 
„G ó rk a" fab ry k a  cem entu  . . . . .
G al. akc. Z ak ladv  G ó rn . S iersza  . . . .
„ T e p e je "  Tow . d la  przedsiąb . górn iczych

W alu ty  i d e w izy :
M arki niem ieckie
R uble  cark ie  po ICO rb . . . . . . . .
R uble carsk ie  po 500 rb . . . . . . .

dum skie
D oY ry  am eryk .  .............................
Lei rum uńskie  . . . . , .............................
L ‘ry w ioskie . ............................ ........................
B e r l in ........................ .....
P / a ; a  . , ..............................................

5S0 — 
740’— 
600’— 
530’— 
28C-—

440’-

1200’-

1225’-
1875--
20C0’-

252’-
2 4 5 -
245’-

65’-
215’-
3 1 0 -

240’-
235--

-O-

i ą d a n o

620 —
i r a n s a k c .

640’—
5 7 0 —

480’—

1 3 0 0 —

1275*— 
1975.— 
2075*—

1250-— 
1900, 1950

262 — 
255 —  
255 — 

75 '— 
225 '— 
320*—

255’—

249’-

25C*—
245’-

244*—
241-50

dnia 26 b. m.:
heiu.i i: aj(>vtit •>.», łiuslr. renta kor. 89, ren ta lu to ­
w a 98, węg. ren ta kor. 118, losy tureckie 2294, 
pryorytety  kolei południowej 1308, Auglobank 989, 
Bankyerein 946, BÓdenkredit 2795, Zakład kredy­
towy 1115, Bank depozytowy 1100, Laenderbank 
1100, M erkury 995, U nionbank 915, Bank obroiow y 
SIO, Żivnostenska 1730, Kolej północna- 13000, ko ­
leje austryackie 4245, kolej południowa 058, kolej 
Lwów—C zern iow ce' 2290, Alpiny 4130, Berg wid 
Hiitlen 12450, Krupp 1730, Poldihiiile 3200, P ra- 
geryerein  3S50, Rims 3425, Skoda 2960, Zieienicw- 
tki —, Apolio 4300, Fnnlo 15000, Galicyjskie K ar­
paty 10300, Galicya 13100, Schodnica 13800.

K u rsa  austr. cen trali dewiz z 25 b. m. niezmie­
nione.

K ursa  we wolnym obrocie z 25 b. m.: Zagrzeb 
208—218, Budapeszt 10.000 kor. 100—110, tvs. kor. 
102—112, K raków  120—136, P ra g a  298—312, Cze- 
cho-słowackie noty koronow e po 5000 300—320,
mniejsze 300—320, Jugosłow iańskie noly korono­
we 150—180.

K ursa giełdowe w Zurychu z 25 b. m.: Berlin 
6.40 (6.40), W iedeń 2.30 (2.40), P rag a  6.50 (6.50), 
Ilo landya 229.50 (230.50), Nowv Jo rk  623 (625), 
Londyn 21.07 (20—92), P aryż 44T0 (-13.80), Medyo- 
lon 33.50 (36.50), B ruksela 45.50 (45.50), Kopenha­

ga 93 (93.50), Sztokholm 114.50 (115). Chrystyania 
107 (107), M adryt 107.25 (107), Buenos Ayrcs 275 
(272), noty koronowe 2.50 (2.50).

 o---------
REWOLUCJA WOJSKOWA W KOWNIE,

Wilno. (PAT) W nocy z 21 na 22 hm. w y- 
huchław Kownie rewolucya wojskowa. Jed­
nym z powodów buntu stacjonowanej w Ko­
wnie załogi było nięwypłacanie zaległego żoł­
du za styczeń i luty'. Zbuntowane oddziały 
zorganizowały rady żołnierskie i wybrały de­
legatów.

Za namową agitatorów bolszewickich, przy­
byłych z drugiego pułku, lconsyslującego w  
Szewlaeh, oddziały odmówiły posłuszeństwa, 
poczem po burzliwym wiecu skierowały ogień 
karabinowy i kulomiotów na gmach minister­
stwa i Tary by. Kanonada trwała cały dzień i 
całą noc. Zbuntowana arlylerya ostrzeliwała 
miasto i dworzec kolejowy. Kilka pocisków 
armatnich eksplodowało na dworcu kolejo­
wym. Kowieński batalion piechoty zdołał bunt 
stłumić, jednakowoż nikogo ze zbuntowanych 
nie rozbrojono ani nie aresztowano.

Według nadeszłych informacyi, żołnierze li­
tewscy domagali się natychmiastowego wy­
płacenia zaległego żołdu, oraz zmiany rządu. 
Ruch wśród wojsk litewskich nosi wyraźnie 
kierunek bolszewicki.
MORGAN CHCE POMÓDZ ŚRODK. EUROPIE.

Haga. (Teł. wł.) Jak donosi ,,Soir” z Lon­
dynu, członek znanej firmy bankowej Morga­
na, finansista Davison, po powrocie z podró­
ży na kontynencie zaproponował utworzenie 
konsorcjum największych banków amerykań­
skich, któreby miało na celu zasilenie fundu­
szami wszystkich unieruchomionych przed­
siębiorstw w środkowej Europie. Dla urzeczy­
wistnienia tych planów ma powsptać wielki 
trust z domami bankowymi Morgana i „Trust 
Company". Francya i Włochy przychylają się 
do tych propozycji.

NOWY DZIENNIK
wychodki obecnie codziennie o @odz. 6-tej rano w objęłoś :i conajmniej 
8-miw stron druku i najwcześniejszymi pociągami rannymi wystany 
zostaje na i j r o w in c ^ .  Abonenci krakowscy otrzymują .»Nowy Dziennik" 

W dfom ii już o sodz. 8-mej rano.
Nowy Dziennik podaje ostatnie wiadomości z życia politycznego państwa i zagranicy.

Nowy Dziennik przynosi n a j ś w i e ż s z e  źródłowe wiadomości z życia żydowskiego we wszelkich jego przejawach.

Nowy Dziennik stoi w stałym kontakcie z centrami palestyńskiem i (Jerozolimą, Jaffą, Hajfą i i.).

Nowy Dzielnik ma własnych korespundentów i sprawozdawców wszędzie w kraju i w głównych ośrodkach poli­
tycznych zagranicą.

Nowy Dziennik zawiera wyczerpujący dział gospodarczy pod kierownictwem i współudziale wybitnych fachowców

Nowy Dziennik rozpocznie w krotce w fejletonSe druk znakomitej powieści z literatury młodożydowskiej.

Nowy Dziennik omawia w dziale literackim wszystkie zjawiska na polu naukowein, literackim i artystycznem*
przyczem szczególną uwagę poświęca literaturze hebrajskiej i żydowskiej.

Adres retiakcyf i aoministracy!: KRAKÓW, UL. ORZESZKOWEJ L. 7.
Warunki prenumeraty i ogłoszeń w nagłówku.
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iHiteiki [piPEjs i ma tiiHimm
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M A R Y I  S B C  A N I .

Kio sŁuka połączenia handlowego 
2 Anglią, Ameryką, Palestyną, Wscnodem itd., 

niechaj laseruje przez londyńską

I-i Mii

W cza mpiśmach w szystkich krajów.

Mî cf-ngc tSRlejste raru^ki. 
££&i$sybcse satatwien.Ee.
"Korzj sina taryfa dla iuseratów  w iytiow sjnch 
1 nieżydc-wsidch gazetach w szystkich krajów.

A S r o e  5 SIV 8 £ H A D Y e R Y e S I K u  A 4S B h « V  
!S( <A«svHte th sn ib er t, Sury S tn a t  

A.-.' i m m o M  *v. 1 .1 .

I# ®
«&§taife| &«ftebi$wanyd«

M  a»EricR wy«pg?o<!r®iłM*«. .

Wk'doffloSź: Jteiter, ul. Zielona L. 10. 3353

■W i | | y  gramofonowa wszelkiego
rodzaju 4 kor ta  sztukę 

lub połamane kor. 15 za kilogram. Leopold 
HDTTRfiR, KRAKÓW, GRODZKA 43. 1613

SCraków, Starowiślna 4&, I-P-
wykonuje wszelkie roboty jubilerskie 

i złotnicze — kupuje brylanty, platynę, złote 
i srebra, pSesme n ijw yi i l t  t t f l^  3330

B w & !  a b i t u r i e n c i
B a o s i t s k t ó i a  

pokoju kawalerskiego
najchętniej /  osobnem wejściem. Zgłoszenia 
list. pod „Solidni* do Adin. N. Dz. £335

1  t a b d o d l M

! przeznaczony
p  PI H K 1 1 U J O W H N C. o  |  u .1

godninlc **-S0 pa t ^ A ł u ,  w soboty, "  I H ^ U i 8 C l v W
gocfóims i  e] popołudniu. 4

m tama *̂amm m ttw aO M i McZ_jML

Handel z zagranicą!
Skoro szukacie połączenia n m uuw ego  

z Anglią, Ameryką, Palestyną, W&chodam itd.

te aboh&ijcie

. « v «  MC r S m m M S f

P ifiM łjlA

FABRYKA WgDLON
K O S Z E R N Y C H

1 , Si SP IStY
K r a k ó w ,  B C ^ a k o w s I i a  5 .

1010

poleca przedwojennej jakości kiełbasę, 
salami cielęcą węgierską, paryską, 
weroneską, pasztetową itd.; szynkę: 
wołową, cielęcą i Westfalską; mostek 
wołowy i ozor wędzony po przystę­
pnych cenach, hurtownie i częściowo.

IIHE

Sapnltaiw . u  kamyki ^  tychże, buterye, 
lampki ó!«A8r., ętaM o lssy  jĄ tjj.  lnst?u- 
ntenły mtisycsno, wsi otRlr struny t »>?*>*- 
bery do ly c h K  Artykuły fat>srafkXńc  
bras lew ar, goli r .e^yj o poleca fcuf jawnie

LEOPOLD HUTTRER
KRmKó W, fiM DŻKA 43, 1514

flM B U N H «B H H «Q L isaaelN aB *M B JD eilR y!rk

i „Salon Ssiiukiu i
|  uSso Sz&Etalnia L. 40, |

(n a p rze c iw  fe a tru  m tetoklego.) u
S p rzed aż  i kupno ob razó w  jń*iw;fittJ:Tącjnych m iskjzów . 9
fń j& ic h  I fiagr£OłćKnyth -po ctSriteh Uift3arkov:anych. Chcąi* ffl
up rtj-stęp rtió  najsZftrrzyih war&wfctn flabyw enie prnwdylwyclf H  

iw dzieł sz tu k , lap ro w n d ih  d y f tłte y a  rów nież 18

H $ P  F t  E »  & £  H l" t n t l Y ,  a
it3 , Tctcfoił itm y
^«BaSi:-:a».iŁ:eaHE*ai9fflisi,ifL,35!ŁB P E E tiB E E a

I6M MUNDANTKI
piszącej biegle na maszynie poszukuje 

Hancetarya. Eciwćk.

ra J f o t o  S!af i t a n M il ie f l

(ID1SZER HANDELS-ŹUk NAL) 
w języku żydowskim i aiigioiskiffi.

Bogaty organ informacyjny — Rozchodzi się 
do wszystkich krajów — Najskuteczniejsza 

miejsce dla inseratów. 
ABCMAMBNYi t&ł&ratSMIii U k lOfi*—

p." frscfiJe  Mk. 60*—

Jnid Iiwiia! ni taron, 3, Graavi!ie tmuin Bety M\
1689 LondOirt W, £-. 1. (ŚHyliHfi).

Złoto dentystyczne
wyrabia i poleca najtaniej 163 

Y o g S e r ,  K r a k ó w ,  Ol. droduka Ol

K U H S A  M A T U R Y C Z N C
B UZUPEŁNIAJĄCE

„ M A T U  R I T
K r a k ó w ,  Q r & £ k h *  % %  I L  p .

KsAiowbil facirirwy ptfrYjlLtiJ* od 3 do 4 pop ot* 
tt JkltdkieL i ówlatc ód 11 do 12 Ó**!«d poliidi.ie.a, eekietaryat 

eky uńy od S) Ćv M  •(! 3 do 5.
L ITtom gJjjn uytoliw. r ł j* i ceminarysiiie 1 roczus 

i 2 klui«
lL L tire A p&ioctfrt> djft rcf.rdfeffWairyCY1
llit* K ł r t f c  p r t y g t d ^ t ń ć t z e  t'.tt Ł g rM cśln u  z  k la ^ y  V . I V I.
łV . K u r s a  w y d a .  u?«  IJ. T . n a u c z y c i e K tw a .
V. Kursa toretnccdcŁcyjne (do wtT.yalkich powy^srycJi gi*up) 
umożliw: nją dohlatino i aaybJdio przygoto^/arJo do eg-xaniinów 
*a pcsaocą tai-SsiĄCŁpycU ItłstruJiofl i ńp:«vo^da^r * przebiegu 

rifl tli i t a  Jrfirfcach tfeibtówftb*
Uoi.i pioir-ofoirie sskut Zadnich i i uiiŁur. feaurz. 

WfałBltrito llti B-inac^o > p ra a p e k la  bw zp tcłn le . 1673.

I G U Y
d ©  m & i/B jp  p @ t o © * 2 8 S i c 2 S f € h  w»E<aiknh By i » .

tedw, taferyesny sEriad «E ieS  eto maszyn d«t szysća

J6i@f Wm&Lmi&i iMiadeckScBi &
Isiattiilisj KaJćSisSEi 7GEQf<sn 3t*S*Tl. 1602R{zasca<cS3aQ?Sie&3
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tiA gumach do szyb­
kich tur do wjmajęcia. 
Wiudomuść: Garaż 

ul. Wielopole L. 17, 
lub Telefonem 2301.

1682

S & £ ! § 2 ! § 9 f ! 3 i3 i3

P & ig g @ jk a  
z * rogómr

Administracja 
„Nowego Dziennika".

Biuro chemiczno-techniczne

I i i  A. BUCHNER i Sp.
KRAKÓW, LUBICZ 15, — TELEFON Nr. 2211.

Poleca j a k o  g e n e r a l n y  z a s t ę p c a  wprost t  f a b r y k i :

D s i & ł  S ® € h M i 6 2 S i y  S WIC ż C a Y k l t c a fc l i i e P k i  e le k t? ., tircze, 
p ly ij i kamienic sim irjloiwe „Carborunśum" * Mt*Sty pNfiUNO. 
elekt?. &5łtSe?ss • Aparaty do sam erodnego spajania 
za g aissevg s«u  fftuiogenej. (

Zastępstwa fabryk % nieotf. i org. f f ł b fflyłiO 
«ŁinitełR0-tłonrit«sHcgo. fiMUitćża *prost ż fabrjrki wszelkie 
fit ty n a ik t  dla iaboraioryów, surowce clla m u lk lc h  
I m b ?yk przemysłu (ham ltanięs - Oląjki i Bsbsta*i«ya ata- 
ryooir » I f r s i t d ie K ia  I a p a r a t y  d l a  i a b e f a t o r y d w .

1J51 DdzŁłla się beiintercsow nie fachowej p o n d y .

99 P A L 3N "  '
PASTY BO OBUWIA
w szklannych słoikach o 1 [8* netto zawar­

tości najlepszej jakości 
DOSTARCZAMY BEZZWŁOCZNIE

z naszego Krakowskiego S k ł a d u  fabry­
cznego po cenach bardzo umiai kowanych.
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